
UKAZUJE SIĘ W KAŻDY CZWARTEK OD 1956 R.

Cena 4,90 zł (w tym VAT 8%)         8.02.2024 r.    Nr 6 (3379)   www.GlosZabrza24.pl

Mamy już komplet kandydatów na prezydenta miasta?  str. 2
Żywot Hagera, czyli maszynopis znaleziony w skrzyni str. 9
W sobotę Bal Sportowca: bilety w sprzedaży! str. 14

To wydanie można także kupić on-line na stronie EPRASA.PL

czytaj na str. 7

R E K L A M A

Ani się obejrzeliśmy i nad-
chodzi kres karnawału. Jeszcze 
w najbliższy weekend ostanie 
bale (w tym ten największy 
w Zabrzu –  Bal Sportowca), 
a za niespełna tydzień zwycza-
jowy, wtorkowy „śledzik”. Za 
to już dziś okazja, by zakosz-
tować nieco karnawałowych 
słodkości, przede wszystkim 
lekkich faworków i słodkich 
pączków. Zabrzańskie cukier-
nie– piekarnie, które całą noc 
przygotowywały te tradycyjne 
wypieki – by starczyło ich dla 
wszystkich chętnych –  zapra-
szają! 

Do zabrzańskich sklepów 
trafią dziś setki tysięcy pącz-
ków nadziewanych różą, 
śmietaną, powidłami śliw-
kowymi czy wieloowoco-

wą marmoladą. 
Będą zarówno 
pudrowane, jak 
i lukrowane, 
a nawet z poma-
rańczową skórką 
–  według gustu. 
W tym roku tra-
dycyjnie pączki 
dla naszych Czy-
telników przy-
gotowały firmy 
z Zabrza, które 
jednocześnie za-
praszają wszyst-

kich po inne słodkości do 
sklepów w naszym mieście: 
Margota (ul. Badestinusa 19, 
Targowisko w Zabrzu-Rokit-
nicy i pl. Teatralny), Roker 
(ul. Nowodworska 3, ul. Bu-
dowlana 34 i ul. Heweliusza 
62 –  sklep Po drodze, 3 Maja 
5A i Olchowa 14), Skrzetu-
ska– Osiadacz (ul. Wolności 
164 i 217 i ul. Krasińskiego 
6) oraz Jakubiec z Rudy Ślą-
skiej (ul. Bytomska 87– 89 
i 125, Roosevelta 39 oraz ul. 
Wolności 518 B). 

Każdy, kto dziś (8 lutego) 
z tym wydaniem naszej gazety 
przyjdzie do redakcji w godz. 
11– 13, otrzyma od nas słod-
ką paczuszkę. Więc kto żyw, 
po pączki! Kalorie zaczniemy 
liczyć w poście... (eska)

Tłusty Czwartek!
Rozdajemy pączki, bo jest...
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Nadchodzą wyczekiwane zmiany w orga-
nizacji pasażerskiej komunikacji autobu-
sowej w Zabrzu. Ostatecznie zakończono 
bowiem budowę zupełnie nowych dworców 
autobusowych (nazywanych oficjalnie cen-
trami przesiadkowymi): przy ul. Goethego 
oraz przy ul. Krakowskiej. Formalne uru-

chomienie obydwu obiektów nastąpi o pół-
nocy z piątku na sobotę (9/10 lutego), 
ale wcześniej czekają nas pełne atrakcji 
(wraz z koncertami muzycznymi) otwar-
cia: w czwartek (8 lutego) w Rokitnicy, zaś 
w piątek (9 lutego) w Śródmieściu. Nowe 
rozwiązania mają nas przenieść na niezna-

ny dotąd w mieście poziom komfortu ocze-
kiwania na kursy autobusowe: w ogrzewanej 
poczekalni bądź pod dachem, z dostępem do 
toalet, ładowarek samochodowych lub telefo-
nicznych oraz z dwupoziomowym parkingiem. 
Niestety, w tej beczce miodu jest także i łyżka 
dziegciu… 

Od soboty zaczynają działać dwa centra przesiadkowe. 
W czwartek i piątek odbędą się w nich koncerty dla mieszkańców 

Ruszają nowe dworce!
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Na samą nominację partyjną 
zabrzańskiej Koalicji Obywatel-
skiej wszyscy baczni obserwa-
torzy życia społeczno-politycz-
nego miasta czekali od dawna 
z dużą uwagą. Ostatnie wybory 
parlamentarne jednoznacznie 
pokazały bowiem, że w Zabrzu 
ugrupowanie to cieszy się naj-
większą popularnością wśród 
osób uczestniczących w krajo-
wych wyborach. Elekcja samo-
rządowa rządzi się jednak swo-
imi prawami, bo startują w niej 
także lokalne ugrupowania. 
W Zabrzu widać to było najle-
piej choćby podczas poprzed-
nich wyborów prezydenta mia-
sta, kiedy to urzędująca obecnie 
przedstawicielka stowarzyszenia 
Skuteczni dla Zabrza pokonała 
właśnie Agnieszkę Rupniewską. 

Obecnie nominacja KO dla 
Rupniewskiej nie była tak oczy-
wista. Docierały do nas nieofi-
cjalne informacje wskazujące, że 
o wsparcie ugrupowania zabie-
ga także radna sejmiku śląskie-
go Alina Nowak. W polityce 
krajowej zaszła ona niezwykle 
wysoko, bo z nadania Solidarnej 
Polski Zbigniewa Ziobro  była 
wiceministrem w rządzie PiS. 
Na skutek rekonstrukcji gabi-
netu posadę jednak straciła, a w 
efekcie także sympatię wobec 
Zjednoczonej Prawicy. Nowak 
stała się jedną z twarzy „prze-
wrotu” w Sejmiku Śląskim, 
który umożliwił KO przejęcie 
władzy w wojewódzkim samo-
rządzie. Nowak miała liczyć na 
rewanż w postaci poparcia jej 
w wyścigu prezydenckim w Za-
brzu. Ostatecznie jednak zwłasz-
cza Platforma Obywatelska 
postanowiła postawić na Rup-
niewską. Dlatego uprzedzając 
niejako sobotnią lokalną kon-
wencję KO, Alina Nowak dzień 
wcześniej w swych mediach 
społecznościowych oficjalnie 
zapowiedziała start w wyborach 
prezydenckich ze swego wła-
snego lokalnego ugrupowania 
Wspólnie dla Zabrzan.

Drużyna z Olichwerem

W trakcie zgrabnie i dyna-
micznie prowadzonej konwen-
cji wyborczej zabrzańskiej KO, 
Rupniewska w kilku zdaniach 
mówiła o zrujnowanym mie-
ście, ale nie przedstawiła kon-
kretnego programu wyborcze-
go. Zaprezentowała natomiast 
skład list wyborczych swego 
środowiska politycznego do 
Rady Miasta w Zabrzu. Pewną 
sensacją jest fakt, iż do samo-
rządu gotowy jest powrócić  
niedawny poseł KO Tomasz 
Olichwer (szef zabrzańskiej 
PO), który został „jedynką” 
w swym macierzystym okręgu 
obejmującymi północne dziel-
nice miasta. – Agnieszka jest 
osobą młodą, ambitną i bardzo 
pracowitą. Doskonale spraw-
dziła się w obecnej kadencji 
samorządu jako szefowa klubu 
KO – Nowe Zabrze. W związku 
z tym nie zmieniamy lidera, bo 
już poprzednim razem niewiele 
zabrakło, by wygrała prezyden-
turę, a wówczas bylibyśmy jako 
miasto w zupełnie innym miej-
scu. Dlatego jako zabrzańska 
PO podjęliśmy uchwałę o po-
parciu Agnieszki Rupniewskiej 
w najbliższej elekcji prezydenc-
kiej – oświadczył Olichwer. 

Oprócz niego deklarację 
wsparcia dla działań tej kandy-
datki wygłosili także ze sceny: 
poseł Wojciech Król (wiceszef 
regionalnych władz PO), rad-
na wojewódzka Renata Caban 
(Nowoczesna), Marek Bieniek 
(wiceprezes PSL na Śląsku), 
Eryk Petrosyan (młodzieżów-
ka Lewicy w Zabrzu) i Andrzej 
Chwiluk (Zieloni). Choć wy-
powiedź tego ostatniego była 
zaskakująca, bo jako wieloletni 
związkowiec w KWK Mako-
szowy sugerował, jakoby obec-
ne władze miasta odpowiadały 
za likwidację kopalni Mako-
szowy. Tymczasem proces ten 
zainicjował poprzedni rząd 
PO-PSL, a więc poniekąd śro-
dowisko organizujące konwen-

cję. Gmina nie miała tu nic do 
powiedzenia o czym pisaliśmy 
wielokrotnie, mimo licznych 
wizyt w stolicy.

W kontekście górnictwa oso-
bistego wsparcia Rupniewskiej 
udzielił niekwestionowany au-
torytet w tej dziedzinie, były 
minister gospodarki w rządzie 
SLD i były senator Jerzy Mar-
kowski: – Nie mam żadnej le-
gitymacji partyjnej, natomiast 
utożsamiam się z patriotami 
Zabrza, którym zależy na tym 
mieście. Z panią Agnieszką spę-
dziliśmy wiele godzin na roz-
mowach, po których wyobra-
żam sobie Zabrze jako miasto, 
które nie jest skansenem, ma 
bazę do rozwoju i opanuje 
eksodus mieszkańców. A panią 
sobie wyobrażam jako kobietę, 
która skończy z bizancjum tego 
miasta i będzie nim zarządzać, 
a nie panować – stwierdził 
Markowski. 

Lista nieobecności…

Zastanawiający natomiast 
był brak na samej konwen-
cji rozpoznawalnych liderów 
czy samorządowców KO na 
Śląsku. Nie pojawiła się ani 
senator KO Halina Bieda, ani 
żaden z posłów tej formacji 
naszego okręgu. Nie pojawił 
się także oczekiwany przez 
wielu wywodzący się z Zabrza 
poseł Borys Budka, ani jego 
małżonka Katarzyna – oficjal-
na kandydatka KO na prezy-
dent Gliwic. Próżno było szu-
kać też obecnie urzędujących 
prezydentów śląskich miast 
z nadania KO... – Zapraszając 
gości na konwencję zdecydo-
wałam się po prostu na nieco 
innych klucz doboru. Chcia-
łam pokazać, że mam poparcie 
nie tylko lokalnego środowiska 
naszego miasta, ale także na 
różnych płaszczyznach struk-
tur wojewódzkich KO i innych 
ugrupowań. Zależało mi na 
podkreśleniu, że nie jestem 
dla nich osobą anonimową 

i w przypadku wygranej, będę 
miała z kim współpracować 
na poziomie wyższym i szer-
szym niż samo Zabrze – tłuma-
czy w rozmowie z GŁOSem  
Rupniewska.

Zadyma na Lewicy

Tymczasem jeszcze nie zdą-
żyła się na dobrze skończyć 
sama konwencja, a zaskaku-
jące oświadczenie do mediów 
– w tym do naszej redakcji – ro-
zesłał Kasper Piechatzek, prze-
wodniczący struktur miejskich 
Lewicy w Zabrzu.  „Informu-
jemy, że zarząd miejski Lewicy 
w Zabrzu odcina się od kandy-
datury Agnieszki Rupniewskiej. 
Nie była ona z nami konsulto-
wana, nie doszło również do 
spotkania kandydatki z Zarzą-
dem Miejskim. Lewicę w Zabrzu 
reprezentowała na konwencji 
18-letni działacz jednej z mło-
dzieżówek Lewicy. Osoba ta nie 
była upoważniona przez Zarząd 
Miejski, a samo zaproszenie na 
całe wydarzenie nie trafiło do 
lokalnych władz partii.”

Sytuacja wcale nie była jed-
nak tak banalnie oczywista, 
jak przedstawiał ją Piechat-
zek. Bliźniacze oświadczenie 
zamieszczone w sobotę na 
profilu o nazwie Lewica Za-
brze w niedzielą nagle znik-
nęło. Pozostało za to na dru-
gim podobnym profilu Nowa 
Lewica Zabrze z dodatkową 
adnotacją: „Informujemy, że 
w związku z utratą dostępu 
do strony Lewicy w Zabrzu na 
Facebooku i usunięciem nasze-
go oświadczenia, odcinamy się 
od wszystkich treści tam publi-
kowanych.” 

Długo nie było wiadomo 
o co w tej historii chodzi i kto 
kogo próbuje ograć? Sama 
Agnieszka Rupniewska nie 
wydała żadnego oficjalnego 
komentarza w tej sprawie. 
W przesłanej nam w niedzielę 
krótkiej odpowiedzi na pyta-
nie potwierdziła, że słowne 

zapewnienia o wsparciu Lewi-
cy miał jej przekazać zabrzanin 
Marcin Grzybowski, sekretarz 
wojewódzki Nowej Lewicy 
i współprzewodniczącego NL 
w Zabrzu. Na papierze jednak 
niczego nie dostała: „Mam 
nadzieję, że poważne dekla-
racje poważnego człowieka są 
równie ważne złożone ustnie, 
co na piśmie” – odpisała nam 
Rupniewska.

Sam Grzybowski na wspo-
mnianej zabrzańskiej prezenta-
cji Rupniewskiej się nie pojawił. 
– Byłem wraz z innymi człon-
kami zarządu wojewódzkiego 
na konwencji krajowej Lewicy 
w Warszawie. Osoba udzielają-
ca w naszym imieniu poparcia 
pani Rupniewskiej w Zabrzu, 
miała pełne umocowanie i upo-
ważnienie naszego ugrupowania 
– potwierdził nam we wtorek 
Grzybowski. I zapewnił, że 
cały 8-osobowy skład zarzą-
du miejskiego Lewicy wiedział 
o toczących się na szczeblu 
władz wojewódzkich ugrupo-
wania rozmowach koalicyjnych 
z Agnieszką Rupniewską. – Nikt 
z władz miejskich Lewicy nie 
mógł prowadzić tych uzgodnień, 
gdyż zgodnie z naszymi uregu-
lowaniami wewnętrznymi, to 
władze wojewódzkie decydują 
o udzieleniu poparcia w wybo-
rach osobie spoza Lewicy. Pro-
blem wziął się natomiast z tego, 
że trzy osoby z zarządu miej-
skiego Lewicy sympatyzują z in-
nym kandydatem na prezydenta 
Zabrza, mianowicie Kamilem 
Żbikowskim. I to one wywołały 
całe to zamieszanie – zaznaczył 
nam Grzybowski.

Ostateczny kres całej tej awan-
turze położył senator, a jedno-
cześnie współprzewodniczący 
Lewicy na Śląsku – Maciej Ko-
piec. Nagranie jego wypowiedzi 
zostało zamieszczone na profilu 
Agnieszki Rupniewskiej dopie-
ro we wtorek. „15 październi-
ka udowodniliśmy, ale także 
udowodniliście, jako wyborcy 
i wyborczynie, że prosamorzą-
dowa i proobywatelska koalicja 
i współpraca ma ogromny sens. 
Dlatego chcemy ją kontynu-
ować i popieramy jako Nowa 
Lewica kandydatkę na prezy-
dentkę Zabrza – Agnieszkę Rup-
niewską. Uważamy, że także 
lewicowe postulaty będą przez 
nią reprezentowane. Chciałem 
jako współszef województwa 
polecić jej kandydaturę – pod-
kreślił senator Kupiec. 

Zarówno sama Rupniewska, 
jak i Grzybowski  kategorycz-
nie zaprzeczają pojawiającym 
się spekulacjom, jakoby ceną 
za poparcie Lewicy była funk-
cja wiceprezydenta Zabrza 
dla Grzybowskiego. – To są 
haniebne pomówienia, bo nig-
dy nie kupczę stanowiskami, 
lecz zabiegam o poparcie lu-
dzi i środowisk o podobnych 
poglądach i wrażliwościach. 
Natomiast prowadzimy wciąż 
rozmowy na temat startu kan-
dydatów Lewicy z naszej listy 
do Rady Miasta – wyjaśnia 
Rupniewska.  (pej)

Agnieszka Rupniewska w sobotę ruszyła z kampanią 
na prezydenta Zabrza, ale show zburzyła jej Lewica

Polityczne manewry
Zapewne nie taki start kampanii wyborczej na urząd pre-

zydenta Zabrza wymarzyła sobie Agnieszka Rupniewska, 
choć początkowo wszystko szło zgodnie z planem. W so-
botnie (3 lutego) popołudnie podczas konwencji wyborczej 
zorganizowanej w restauracji Zabrzański Gościniec przed-
stawiciele wojewódzkich i miejskich struktur Koalicji Oby-
watelskiej oraz Platformy Obywatelskiej potwierdzili, że 
ich kandydatką w czekających nas 7 kwietnia wyborach 
jest właśnie Rupniewska – założycielka lokalnego ugrupo-
wania Nowe Zabrze i szefowa klubu radnych KO-Nowe Za-
brze w Radzie Miasta. Poparły ją także oczywiście wszelkie 
ugrupowania wchodzące w skład Koalicji Obywatelskiej, 
a więc Nowoczesna, Lewica, Zieloni, a dodatkowo także 
Polskie Stronnictwo Ludowe. Problem w tym, że kilka go-
dzin później przedstawiciele władz miejskich struktur Le-
wicy rozesłali do mediów żądanie sprostowania twierdząc, 
że Rupniewska nigdy nie otrzymała nominacji ich ugru-
powania, ani nawet z nim o tym nie rozmawiała. Powstał 
informacyjny miszmasz, potęgowany faktem, że zarówno 
sama kandydatka, jak i władze wojewódzkie Lewicy zwle-
kali z publicznym komentowaniem sprawy. Ta definitywnie 
wyjaśniła się dopiero po trzech dniach. Ale po kolei… F
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–  W 2023 roku nasz budżet miejski po raz czwar-
ty przekroczył miliard złotych i wyniósł 1,2 miliarda 
złotych. Wydatki inwestycyjne stanowiły 376 mi-
lionów zł –  wylicza prezydent Zabrza Małgorzata 
Mańka-Szulik.

Droga jak marzenie 

Jedną z kluczowych inwestycji 2023 roku było wy-
dłużenie alei Korfantego, czyli wyczekiwane od kilku 
dekad proste i szybkie – mierzące kilometr –  połą-
czenie os. Kopernika z Mikulczycami, bez potrzeby 
kluczenia po osiedlowych drogach. Nic więc dziwne-
go, że w ocenie wielu zabrzan to jedna z najbardziej 
trafnych inwestycji drogowych. Od września można 
już bezpiecznie i sprawnie korzystać z nowej jezdni, 
która poprawiła także dojazd do terenów specjalnej 
strefy ekonomicznej od strony  DTŚ-ki oraz DK 88. 
–  Zadanie to było skomplikowane i kosztowne, bo 
mówimy o blisko 48 milionach złotych. Udało się 
zgromadzić taki budżet, bo skutecznie sięgnęliśmy 
po środki rządowe w kwocie aż 30 mln zł i fundusze 
metropolii w kwocie 7,5 mln zł – wylicza prezydent 
Mańka– Szulik.

– Ta inwestycja nie byłaby możliwa, gdyby mia-
sto nie zawarło w 2017 roku umowy z Europejskim 
Bankiem Inwestycyjnym. Linia kredytowa pozwoliła 
na finansowanie udziału własnego, który wyniósł 13 
mln zł – dodaje z kolei Danuta Bochyńska-Podloch, 
dyrektor Miejskiego Zarządu Dróg w Zabrzu.

Odnotujmy także, że w ubiegłym roku gruntownie 
przebudowano także skrzyżowanie ulic Tarnopol-
skiej, Chopina i Kościuszki w Mikulczycach. Zbu-
dowano także (lub odpowiednio utwardzono) wiele 
uliczek osiedlowych, m.in. w Grzybowicach, Pawło-
wie i na os. Słoneczna Dolina. Dodatkowo udało się 
wyremontować kilka wiaduktów drogowych, m.in. 
ul. Heweliusza oraz al. Korfantego (nad DK 88).

Rekreacja i wypoczynek 

W ubiegłym roku mieszkańcy zyskali też kolejne 
miejsca służące rekreacji i aktywnemu spędzaniu 
czasu na powietrzu. Za pieniądze z funduszy nor-
weskich wybudowano tężnie solankowe w Koń-
czycach i Maciejowie. Na osiedlu Janek otwarto 
pierwszy w mieście wodny plac zabaw sprawiają-
cy najwięcej frajdy i dający wytchnienie w upalne 
dni. Z kolei w Grzybowicach powstał geopark, 
a więc rozległy teren spacerowy. To efekt rekulty-
wacji dawnego wyrobiska gliny, które przez dłu-
gie lata było głównie dzikim wysypiskiem śmieci, 
w tym starych opon. Mieszkańcy mają tu teraz do 
dyspozycji 2 kilometry alejek, oczyszczone stawy, 
drewniane pomosty, miejsca do grillowania czy też 
trawiastą plażę. Na realizację kosztującego 9,4 mln 
zł projektu miasto pozyskało aż 8 mln zł dofinan-
sowania.

Wzorcowe schronisko dla zwierząt       

Do nowej siedziby przenieśli się w ubiegłym roku 
podopieczni schroniska dla bezdomnych zwierząt 
„Psitul mnie” na peryferiach Biskupic. Nie była to 
jednak fanaberia społeczników, lecz konieczność 
wynikająca z obowiązków samorządu w dziedzi-
nie zwalczania bezdomności zwierząt. Dotych-
czasowy budynek starej świniarni nie spełniał już 
kluczowych kryteriów weterynaryjnych i sani-
tarnych, w efekcie czego groziło mu zamknięcie 
i likwidacja. Tymczasem wybudowany kosztem 
19 mln zł obiekt należy do najnowocześniejszych 
w kraju i jest odwiedzany teraz przez miłośników 
czworonogów nie tylko z kraju, ale i zza granicy. 
Każdy chce na własne oczy zobaczyć placówkę 
prowadzoną w imieniu gminy przez Towarzystwo 
Opieki nad Zwierzętami. Na stworzenie komplek-
su Zabrze pozyskało 17,5 mln zł zewnętrznego 
dofinansowania.

Z wyliczeń i zestawień prezentowanych radnym 
podczas kontroli komisji rewizyjnej Rady Miasta 
w zabrzańskim schronisku wynika, że prowadzenie 
tej placówki przez TOZ jest zdecydowanie korzyst-
niejszym rozwiązaniem, niż np. powierzenie tej usłu-
gi prywatnej firmie, w naturalny sposób nastawionej 
na zarobek. 

Gminne spółki też inwestują 

W temacie inwestycji nie próżnowały w 2023 
roku także miejskie spółki. Największym przedsię-
wzięciem w historii Zabrzańskiego Przedsiębiorstwa 
Energetyki Cieplnej była budowa sieci ciepłowniczej 
w Rokitnicy i Helence. Dzięki temu obydwie dziel-
nice zyskały dostęp do ciepła systemowego i jedno-
cześnie możliwe stało się zamknięcie dwóch prze-
starzałych kotłowni: węglowej (ostatniej w mieście) 
i gazowej.

Spółka ZBM– TBS w Zabrzu oddała z kolei w ma-
ju do użytku pięciopiętrowy blok mieszkalny przy 
ul. Żeromskiego, w którym swoje wymarzone lokum 
znalazło 35 rodzin. Inwestycja kosztowała 12 mln 
zł. Jednocześnie ta sama gminna spółka rozpoczęła 
stawianie w dzielnicy Helenka czterech budynków 
osiedla Zacisze przy ul. Niepokólczyckiego, w miej-
scu wyburzonego dawnego centrum kryzysowego 
dla dzieci i młodzieży. Kolejne rodziny wprowadziły 
się też w 2023 roku do mieszkań przygotowanych na 
osiedlu MTBS przy ul. Żywieckiej w Kończycach.

–  Wartość majątku gminy na koniec 2023 roku 
wyniosła blisko cztery miliardy zł. To wzrost o 300 
procent w porównaniu do roku 2006, gdy obejmo-
wałam stery władzy w mieście. Aby wykonać inwe-
stycje ważne i oczekiwane przez wszystkich miesz-
kańców, skutecznie pozyskaliśmy dwa miliardy 
złotych z środków unijnych oraz krajowych i zreali-
zowaliśmy ponad 1100 projektów – podsumowuje 
prezydent Małgorzata Mańka-Szulik.   (ps)

Zabrze sukcesywnie się zmienia  
dzięki pozyskiwanym dofinansowaniom

Budowa za budową

� przedłużenie al. Korfantego;
� Geopark w Grzybowicach;
� tężnie solankowe w Maciejowie 

i Kończycach;
� wodny plac zabaw na os. Janek;
� nowe schronisko dla bezdomnych 

psów i kotów w Biskupicach;

� rozpoczęcie budowy czwartej trybu-
ny Arena Zabrze;
� rewitalizacja Parku Hutniczego 

centrum;
� modernizacja torowisk tramwajo-

wych i remont nawierzchni ul. Wol-
ności;

� remont wiaduktów nad trasą 
DK 88;
� budowa bloku przy ul. Żeromskiego 

45;
� przebudowa skrzyżowania w Mikul-

czycach (ul. Chopina/Tarnopolska/Ko-
ściuszki).

GMINNE INWESTYCJE W ZABRZU W 2023 ROKU:

Zabrze z każdym kolejnym rokiem i pozyskiwanymi pieniędzmi zewnętrznymi zmienia się na lepsze: powstają nowe przestrzenie i obiekty słu-
żące rekreacji, remontowane są kolejne szkoły i przedszkola, rozbudowywany jest układ komunikacyjny. By korzystanie z dotacji i programów 
rozwojowych było możliwe, gmina musiała jednak także dysponować swoimi pieniędzmi, które stanowią jej wkład własny do dofinansowywa-
nych inwestycji. Te wydatki jednak się opłacają i to bardzo: dzięki konsekwentnym działaniom, na przestrzeni ostatnich kilkunastu lat majątek 
gminy wzrósł z jednego do czterech miliardów złotych!
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WDOKOŃCZENIE ZE STR. 1

Najpierw zaplanowano ofi-
cjalne otwarcie w Rokitnicy – 
dzisiaj o godz. 16 – i zostanie 
ono uwieńczone koncertem 
Skolima. Dobę później, a więc 
w sobotę o godz. 16,  analo-
giczne uroczystości odbędą 
się przy ul. Goethego, gdzie 
z kolei wystąpią Matt Palmer 
i zespół Verba. Będzie to tak-
że czas, by każdy mieszkaniec 
mógł na spokojnie zwiedzić 
i poznać obiekty od środka. 

Oczywiście nie tylko miesz-
kańcy, ale i władze miasta 
z niecierpliwością czekają na 
uruchomienie nowych i kosz-
townych inwestycji, które – na 
czas prowadzenia robót – wy-
woływały spore perturbacje 
w Śródmieściu. – Dzięki re-
alizacji inwestycji poprawimy 
jakość komunikacji oraz prze-
siadania się na transport zbio-
rowy i rowerowy. Wzrośnie 
również liczba miejsc parkin-
gowych. Inwestycja podniesie 
też poziom bezpieczeństwa 
mieszkańców. Istotnym efek-
tem realizacji projektu będzie 
redukcja emisji zanieczyszczeń 
powietrza – komentuje prezy-
dent Zabrza Małgorzata Mań-
ka-Szulik.

– Zwłaszcza na początku 
bardzo prosimy mieszkańców 
o wyrozumiałość i cierpli-
wość, zanim nowy mechanizm 
obsługi pasażerów się dotrze 
w praktyce. Ale jestem przeko-
nany, że ostatecznie większość 
będzie bardzo zadowolona. 
Zamiast stać na zimnie i w 
deszczu, będzie można ocze-
kiwać połączeń w ogrzewa-
nej poczekalni czy skorzystać 
z  toalety, tudzież pokoju dla 
matki z dzieckiem. Nadto przy 
ul. Goethego kierowcy będą 
mogli pozostawić bezpłatnie 
swe samochody na dwupozio-
mowym parkingu (140 miejsc 
postojowych) za okazaniem 
ważnego biletu przejazdu au-
tobusem lub pociągiem. Wy-
starczy tylko przy wjeździe 
pobrać z automatu tzw. bilet 
zerowy – wyjaśnia Tomasz 
Saternus, dyrektor Jednostki 
Gospodarki Nieruchomościa-
mi, który w imieniu gminy był 
głównym organizatorem całej 
wielkiej inwestycji. 

Na razie nie jest jednoznacz-
nie rozstrzygnięte, jak dokład-
nie będą rozstawiane autobu-
sy do odjazdów. Czy wzorem 
starego dworca każda linia 
będzie odjeżdżać z tego same-

go miejsca i peronu czy może 
będzie to płynne i zmienne. 
–  Na pewno są zamontowane 
duże tablice z informacjami 
i wszystko powinno być czytel-
ne. Kwestia tylko rozeznania 
się na miejscu i przystosowa-
nia do zupełnie nowych uwa-
runkowań – dodaje Saternus.

W Rokitnicy u zbiegu ofiar 
Katynia i Krakowskiej zbudo-
wano perony otwarte i nie-
wielki parking zewnętrzny. 
Ten obiekt, z poczekalnią 
i drobnymi usługami zajmu-
je powierzchnię 276 metrów 
kwadratowych. Z kolei bu-
dynek, który powstał przy 
ul. Goethego ma cztery kon-
dygnacje i powierzchnię ok. 
10,4 tys. metrów kwadra-
towych. Na pierwszym po-
ziomie znajdują się perony 
komunikacji publicznej, na 
drugim i trzecim wspomnia-
ne parkingi. Na samej górze 
obiektu powstał ogród oferu-
jący chwilę relaksu pasażerom 
oczekującym na transport. 
W obiekcie nie zabraknie też 
punktów usługowych. W obu 
miejscach dostępne mają być 
także stacje ładowania po-

jazdów elektrycznych, strefy 
kiss&ride oraz infrastruktura 
towarzysząca (biletomaty, ta-
blice dynamicznej informacji 
pasażerskiej i tablice zajętości 
miejsc na parkingu).

W związku z uruchomie-
niem obiektów należy zwra-
cać baczną uwagę na zmiany 
w komunikacji autobusowej, 
a będzie ich sporo! W cen-
trum Zabrze Goethego będą 
zatrzymywać się autobusy aż 
33 linii: M16, M24, 6, 7, 7N, 
15, 23, 32, 32N, 47, 81, 83, 
86, 89, 111, 156, 198, 199, 
234, 250, 270, 280, 286, 617, 
617N, 647, 659, 706, 709, 
720, 840, 840N i 932. Korzy-
stając z tych połączeń będzie 
można dojechać m.in. do: Bi-
skupic, Grzybowic, Helenki, 
Kończyc, Mikulczyc, Pawło-
wa i Zaborza w Zabrzu, ale 
i do Bytomia, Chorzowa, Gli-
wic, Katowic, Piekar Śląskich, 
Rudy Śląskiej, Świętochłowic 
i Tarnowskich Gór.

Z kolei z dworca w Rokitni-
cy korzystać będzie jedenaście 
linii. Na tym dworcu autobusy 
będą odjeżdżać z pięciu przy-
stanków. Dzięki liniom: 15, 

20, 57, 81, 83, 92, 111, 132, 
158, 169 i 617N będzie moż-
na dojechać m.in. do takich 
dzielnic jak: Helenka, Mikul-
czyce, Biskupice i Grzybowice 
w Zabrzu oraz Bytomia, Cho-
rzowa, Gliwic, Pyskowic, Tar-
nowskich Gór i Zbrosławic.

Niestety, finał inwestycji 
przy ul. Goethego, to nie ko-
niec pewnych utrapień komu-
nikacyjnych w Śródmieściu. 
Spełnił się bowiem czarny 
scenariusz, przed którym 
ostrzegał –  także na naszych 
łamach –  szef komisji gospo-
darki komunalnej Rady Mia-
sta, Ferdynand Reiss. Otóż 
plac Dworcowy – gdzie dotąd 
funkcjonował tymczasowy 
dworzec autobusowy – zo-
stanie przeobrażony w coś na 
kształt zajezdni autobusowej, 
gdzie parkować będą pojaz-
dy kończące swój bieg przy 
Goethego i oczekujące na 
wznowienie kursu. –  Ale to 
będzie tylko na czas przejścio-
wy około 2 – 3 miesięcy, aż 
Zarząd Transportu Metropo-
litalnego nie skoryguje siatki 
połączeń. Autobusy nie będą 
jednak parkować na całym 

placu Dworcowym, lecz tylko 
wzdłuż chodnika wiodącego 
z centrum przesiadkowego 
do dworca kolejowego. Od 
strony budynku Poczty Pol-
skiej ponownie utworzymy 
dla samochodów osobowych 
miejsca parkingowe. Niestety, 
tych ubędzie na końcu pla-
cu, w okolicach księgarni św. 
Jacka, gdyż tam wyznaczyli-
śmy miejsce do zawracania 
autobusów – wyjaśnia Leszek 
Kula, główny inżynier miasta 
Zabrze. Jak dodaje, na po-
wrót zakazany zostanie ruch 
autobusów pasażem Wolności 
i ul. Powstańców Śląskich.

–  Nie po to budowaliśmy 
centrum przesiadkowe, byśmy 
musieli mieć w samym sercu 
miasta zajezdnię autobusową. 
Mam nadzieję, że ZTM w koń-
cu tak zmieni siatkę połączeń, 
by wystarczających było sześc 
miejsc postojowych w centrum 
przesiadkowym: trzy osobne 
i trzy przy peronach. Na eta-
pie projektowania to właśnie 
ZTM twierdził, iż tylko trzy 
miejsca będą wystarczające. 
A przypomnijmy, że na starym 
dworcu nie było ani jednego. 
Czyli jest to wszystko obecnie 
do zrobienia i pozytywnego 
rozwiązania – uważa Rafał 
Kobos, pełnomocnik prezy-
dent miasta ds. inwestycji. 

Takim rozwojem sytuacji 
bardzo niepokoi się lider za-
brzańskich struktur PiS i za-
razem wiceprezydent Borys 
Borówka. – Nigdy nie zgodził-
bym się na takie rozwiązanie, 
byśmy mieli dodatkową za-
jezdnię w Śródmieściu. Gdy 
przedstawiano nam projekt 
inwestycyjny do akceptacji, 
w ogóle nie było o tym mowy. 
Nadto nasz radny, Ferdynand 
Reiss zawodowo związany 
z komunikacją autobuso-
wą alarmował w tej sprawie 
jeszcze zanim wbito w ogó-
le pierwszą łopatę. Niestety, 
mimo publicznych zapowie-
dzi, nie skorygowano istotnie 
projektu budowlanego ani 
nawet nie zaproszono nikogo 
z nas do dyskusji i dalszych 
uzgodnień – wskazuje wice-
prezydent Borówka.  

 

(kiro)

Ruszają nowe dworce!
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Już w maju oddany zosta-
nie do użytku pierwszy w Za-
brzu integracyjny plac zabaw, 
a więc obiekt przystosowany 
także do potrzeb dzieci nie-
pełnosprawnych. W Rokit-
nicy przy ul. Kosmowskiej  
piaskownica zostanie usta-
wiona na wysokości wózków 
inwalidzkich, platformy  huś-
tawkowe, zjeżdżalnie będą 
specjalnie zabezpieczone, 
a to tylko część planów. 
W sali historycznej zabrzań-
skiego Ratusza w środę (7 
lutego) podpisano umowę 
na tę budowę, która – jak 
zakładają władze samorzą-
dowe –  spełni oczekiwania 
nie tylko najmłodszych, ale 
też ich rodziców. 

Na skutek rozstrzygniętego 
przetargu dokumentację projek-
tową opracuje firma Ferro+En-
so Mirosław Barcik z Bytomia, 
a prace wykona spółka Weran 
z Wrocławia, –  Zamontowane 
urządzenia pozwolą korzystać 
z tego placu wszystkim dzie-
ciom, również tym z niepełno-
sprawnościami. Koszt inwesty-
cji wynosi blisko 670 tysięcy 
złotych, z czego ponad pół mi-
liona stanowi dofinansowanie 
z Państwowego Funduszu Reha-
bilitacji Osób Niepełnospraw-
nych. Wsłuchując się w głos 
członków Rady Dzielnicy Rokit-
nica, ustaliliśmy najlepszą dla 
mieszkańców lokalizację inwe-
stycji – komentowała podczas 
okolicznościowej konferencji 
prasowej towarzyszącej podpi-
saniu umowy prezydent Zabrza 
Małgorzata Mańka – Szulik.

Inwestycja powstanie w ra-

mach specjalnego programu, 
którego celem jest zapewnienie 
osobom z niepełnosprawno-
ściami dostępu do przestrzeni 
publicznej, informacji i komu-
nikacji, a także technologii, 
urządzeń oraz usług powszech-
nie dostępnych lub powszech-
nie zapewnianych, na zasadzie 
równości z innymi osobami. 

W ramach projektu zaplano-
wano nie tylko roboty ziemne 
i położenie odpowiedniej ela-
stycznej nawierzchni, ale przede 
wszystkim bezpieczne obramo-
wania, wspomniane specjal-
ne urządzenia do zabaw oraz 

małą architekturę z ławeczka-
mi, koszami i – jak to określo-
no w projekcie – intensywnie 
pachnącą zielenią.

Jak zapewnia prezydent mia-
sta, nowy plac zabaw będzie 
nie tylko w pełni integracyjny, 
ale i ogólnodostępny. –  Wy-
posażenie zaktywizuje dzieci, 
zwiększy aktywność ruchową 
i zapewni odpowiednie warun-
ki do rozwoju. Plac będzie roz-
wijał umiejętności motoryczne 
i społeczne (w tym pod kątem 
dostępności), prawidłową orien-
tację przestrzenną, analizą 
i syntezę słuchową, koordynację 

wzrokowo– ruchową – opisuje 
fachowo cele tego zdania gminy 
jej włodarz.

Przypomnijmy, iż po opubli-
kowaniu przez gminę pierw-
szych zapowiedzi na ten temat 
już w połowie ubiegłego roku, 
mieszkańcy Rokitnicy zaczęli 
się zastanawiać nad lokalizacją 
inwestycji. Część z nich bowiem 
podejrzewało, że zastąpi ona 
obecny, zniszczony plac zabaw 
nieopodal targowiska dzielnico-
wego. Tu jednak – jak już infor-
mowaliśmy wielokrotnie – ma 
docelowo powstać parking dla 
pacjentów korzystających z po-
bliskiej przychodni zdrowia, 
zaś jej właściciele wyrażali go-
towość wybudowania nowego 
placu zabaw w okolicy pobli-
skiej SP 29 i cmentarza. 

Tymczasem wspomniany inte-
gracyjny plac zabaw powstanie 
na skwerze za SP 28, pomiędzy 
ulicami Kosmowskiej,  Wajzera 
i Grzybowską. To nieco peryfe-
ryjne miejsce w sąsiedztwie ga-
raży, jak dotąd pełniące bardziej 
funkcję osiedlowego skrótu dla 
pieszych i zaułku podchmielo-
nych piwoszy niż terenu rekre-
acyjnego. Zagospodarowanie 
tego miejsca wydaje się być więc 

świetnym pomysłem, także z ra-
cji bliskiego sąsiedztwa szkoły 
podstawowej. Jest jednak jedno, 
aczkolwiek bardzo ważne „ale”… 
Mówił o tym podczas jednej z se-
sji Rady Miasta radny– nauczyciel 
Sebastian Markisch, pochodzący 
właśnie z Rokitnicy i znający do-
skonale lokalne uwarunkowania. 
–  Zasadnicze pytanie jest o to, 
czy miasto projektując ten plac 
zabaw zaplanowało jego odpo-
wiednie oświetlenie? Obecnie 
bowiem po nastaniu zmroku pa-
nują tam egipskie ciemności, co 
z kolei sprzyja gromadzeniu się 
w tym miejscu młodzieży oraz 
miłośników mocniejszych trun-
ków. Może warto rozważyć też 
jakiś rodzaj monitoringu w tym 
miejscu, by zapobiec niszczeniu 
kosztownej infrastruktury, aby 
tak duże pieniądze nie poszły na 
zmarnowanie – argumentował 
radny. 

–  W samym projekcie nie 
przewidziano instalacji oświetle-
niowej, ale uwaga pana radnego 
jest słuszna i zapewniam, że po-
staramy się odpowiednio zabez-
pieczyć to miejsce. Jednak już 
z innej puli pieniędzy – wyjaśnił 
w odpowiedzi wiceprezydent 
Krzysztof Lewandowski.  (pej)

Za kilka miesięcy powstanie pierwszy w Zabrzu 
obiekt rekreacyjny dla niepełnosprawnych dzieci

Integracyjna zabawa
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Nie pomogły pisemne prośby, 
nie wstrząsnął poważny wypa-
dek z udziałem 8-letniej uczen-
nicy i publikacja interwencyjna 
GŁOSu… Miejski Zarząd Dróg 
w Zabrzu przez rok twardo stał 
na stanowisku, iż dwa przej-
ścia dla pieszych znajdujące 
się w bezpośrednim sąsiedz-
twie Szkoły Podstawowej nr 
37 (Zabrze, ul. Piłsudskiego 
29) są bezpieczne i należycie 
oznakowane. Palcem nie kiw-
nął też w sprawie wydział infra-
struktury komunalnej Urzędu 
Miejskiego ani główny inżynier 
miasta. Dopiero styczniowa 
interwencja naszego dzienni-
karza podczas komisji prawa 
i bezpieczeństwa Rady Miasta, 
a także rozpaczliwe wystąpie-
nie na sesji Rady Miasta mat-
ki poszkodowanej dziewczynki 
sprawiło, że problem dostrze-
gła także wiceprezydent Zabrza 
Katarzyna Dzióba. I wszystko 
wskazuje na to, że „jednak się 
da”…

– W trybie pilnym czynione są sta-
rania, by z funduszy urzędu pracy za-
trudnić przy SP 37 bezrobotnych do 
przeprowadzania dzieci przez tę ru-
chliwą jezdnię. To jednak rozwiązanie 
tymczasowe, bo MZD już przymierza 
się do zamontowania przy placówce 
oświatowej urządzeń wymuszających 
spowolnienie ruchu samochodowego 
– deklaruje w rozmowie z GŁOSem 
wiceprezydent Zabrza Katarzyna 
Dzióba. 

Śmigłowcem do szpitala
Na początku września ubiegłego 

roku 8-letnia uczennica II klasy pod-
stawówki w drodze na lekcje została 
potrącona przez samochód na jednej 
z tamtejszych zebr. Nieprzytomna, 
śmigłowcem była transportowana 
do szpitala z obrażeniami wewnętrz-
nymi. – To był cud, że córcia wyszła 
z tego wszystkiego bez operacji głowy 
i trepanacji czaszki. Stan był napraw-
dę poważny, drżeliśmy o jej życie. Na 
szczęście z czasem rozległy krwiak 
mózgu zaczął się wchłaniać. Nieste-
ty, jeszcze długo będzie musiała być 
pod opieką neurologa, bo przy tego 
typu obrażeniach głowy powikłania 
i komplikacje potrafią się pokazać 
po długim czasie. Nawet nie chcę na 
głos wymawiać, co – oby nie – może 
ją jeszcze spotkać. Dlatego trzeba 
koniecznie coś zrobić, by zminima-
lizować ryzyko kolejnych groźnych 
wypadków przy naszej szkole. Jako 
rady rodziców zupełnie straciliśmy 
nadzieję na jakikolwiek skuteczny 
ruch ze strony gminy – powiedziała 
nam w kuluarach styczniowej sesji 
Izabela Mamos. 

Jak ujawniliśmy w pierwszej publi-
kacji na ten temat (GŁOS 37/2023) 
dyrektor Zespołu Szkół Ogólno-
kształcących nr 5, w skład którego 
wchodzi SP 37 – Agnieszka Gurnacz 
w styczniu ubiegłego roku poprosiła 
dyrekcję MZD o dodatkowe świetl-

ne oznakowanie przejścia dla pie-
szych w rejonie skrzyżowania ulic 
Piłsudskiego i Armii Krajowej. Jak 
podkreślała w rozmowie z naszym 
reporterem, wniosek nie był jej fana-
berią, lecz zrealizowaniem postulatu 
zgłaszanego przez zaniepokojonych 
rodziców. W odpowiedzi wystoso-
wanej przez szefową MZD – Danu-
tę Bochyńską–Podloch odmówiono 
prośbie, gdyż dla służb drogowych 
byłoby ponoć zbyt uciążliwe wymie-
nianie kilka razy w miesiącu specjal-
nych akumulatorów żelowych, zasila-
jącą oczekiwaną aparaturę. Lepszym 
rozwiązaniem byłoby podłączenie 
stałego zasilania energią, lecz to wy-
magałoby „osobnego zlecenia inwe-
stycyjnego”, na które w tej chwili 
jednostka nie ma pieniędzy. Pismo 
kończy się zapowiedzią powrotu do 
idei w bliżej niesprecyzowanej przy-
szłości. 

Radni kontra urzędnicy
Wielu rodziców i nauczycieli mia-

ło cichą nadzieję, iż urzędnicy zmie-
nią zdanie pod wpływem dramatycz-
nego wypadku z września. Po wizji 
lokalnej w terenie, służby miejskie 
potrzymały jednak swoją odmowną 
decyzję. Tym razem argumentację ro-
dziców „rozjechało” biuro głównego 
inżyniera miasta, odpowiedzialne za 
organizację ruchu samochodowe-
go i pieszego w Zabrzu. Co jednak 
zwraca uwagę, pod pismem dato-
wanym na 28 września, asekuracyj-
nie nie podpisał się osobiście Leszek 
Kula, lecz jego podwładny – Krzysz-
tof Mikołajczak.

W styczniu tego roku korzystając 
z dyskusji radnych podczas posie-
dzenia komisji prawa RM o stanie 
bezpieczeństwa miasta w ubiegłym 
roku, nasz dziennikarz ponowił 
apel o zajęcie się problemem. Przy 
czym chodziło nam o wdrożenie 
rozwiązań systemowych, czyli by 

sprawdzić w całym mieście sposób 
oznakowania przejść dla pieszych 
przy tych szkołach i przedszkolach, 
które stoją blisko ruchliwych ulic. – 
Postulat jest jak najbardziej słuszny, 
bo bezpieczeństwo dzieci i uczniów 
jest kwestią priorytetową. Jestem za 
tym, by wszystkie przejścia dla pie-
szych w sąsiedztwie szkół wymalo-
wać na czerwonym, wyróżniającym 
się tle – zaproponował Joachim 
Wienchor (Skuteczni dla Zabrza). 
Z kolei radny Adam Ilewski (Prawo 
i Sprawiedliwość) uzupełnił zgło-
szony wniosek do prezydent miasta 
o postulat, by słupki ze znakami 
informującymi o przyszkolnych ze-
brach były dodatkowo oklejane fo-
lią odblaskową. Taki też całościowy 
wniosek zaopiniowano jednogło-
śnie. 

Trzysta podpisów
Tymczasem niedługo potem, bo na 

styczniowej sesji Rady Miasta wystą-
piła osobiście matka poszkodowanej 
dziewczynki w towarzystwie innego 
rodzica z tejże szkoły, Michała Ma-
tuszewskiego. – Od gruntownej prze-
budowy ulicy Piłsudskiego w 2019 
roku i położeniu nowej nawierzchni, 
prędkość samochodów znacznie tam 
wzrosła. Nie ma już bowiem tych 
dziur i nierówności, które w natu-
ralny sposób spowalniały kierowców 
i ich zapędy – mówił Matuszewski. 

– Dla mojej córeczki, ale i dla mnie 
jako dorosłej matki nielogiczne jest, 
iż przy rondzie Sybiraków postawio-
no wiele nieużywanych sygnalizato-
rów świetlnych, a brakuje ich tam, 
gdzie naprawdę są potrzebne. Cór-
ka nawet zaproponowała w swym 
dziecięcym myśleniu, by jeden z nich 
wziąć z tego ronda i postawić przy 
jej szkole. Ona naprawdę ma traumę 
po tamtym wypadku – mówiła Iza-
bela Mamos. – Zebraliśmy 300 pod-
pisów rodziców, którzy też obawiają 

się o bezpieczeństwo swych pociech 
w drodze do szkoły. 

Na te słowa natychmiast zareago-
wał obecny w sali wiceprezydent 
Krzysztof Lewandowski. – Jestem 
absolwentem tej szkoły i wielokrot-
nie jako uczeń przechodziłem tam 
jezdnię. Treści petycji rodziców nie 
znałem, bo była skierowana do za-
rządu dróg. Ale absolutnie się zga-
dzam, że stan bezpieczeństwa w tym 
miejscu należy poprawić. To niezwy-
kle ruchliwa ulica, a ponieważ wró-
ciła tam po reformie oświaty szkoła 
podstawowa, to z tych przejść korzy-
stają nieraz bardzo małe dzieci. Jak 
najszybciej zajmiemy się wraz z pa-
nią prezydent rozwiązaniem tego 
problemu – zadeklarował.

I trzeba przyznać, że mówił serio. 
Już tydzień później skontaktowała 
się z naszą redakcją Izabela Mamos: 
– Zadzwoniła do mnie wiceprezy-
dent Katarzyna Dzióba i zapowie-
działa bardzo konkretne działania. 
Cieszę się, że zasadność naszych po-
stulatów została potwierdzona i do-
strzeżona na najwyższym szczeblu 
gminy. 

Jej słowa w pełni potwierdziła wi-
ceprezydent Dzióba: – Otrzymałam 
zapewnienie w Powiatowym Urzę-
dzie Pracy w Zabrzu, iż do bezpiecz-
nego przeprowadzania dzieci przez 
ulicę Piłsudskiego zostaną oddelego-
wani bezrobotni w ramach tzw. robót 
publicznych. Poprosiłam też panią 
dyrektor szkoły, by jak najszybciej 
wystąpiła w imieniu swej placówki 
do PUP-u z oficjalnym wnioskiem 
w tej sprawie. To jednak będzie roz-
wiązanie tymczasowe i mam nadzie-
ję, że ruszy tuż po zakończeniu ferii 
zimowych. Natomiast w MZD już 
podejmowane są wspólnie z wyko-
nawcą remontu drogi kroki, by za-
instalować tam jakiś rodzaj progów 
spowalniających – podkreśla wice-
prezydent Dzióba. (pej)

Urzędnicy od roku nie widzieli problemu, mimo groźnego wypadku 
dziecka… Wiceprezydent Dzióba zapowiada teraz szybkie zmiany

Nadzieja dla rodziców
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Problem braku miejsc 
postojowych od lat trapi 
mieszkańców polskich 
miast, także Zabrza. Nie 
ominął też rzecz jasna 
osiedla Kopernika, gdzie 
przed ponad dekadą 
na potrzeby kierowców 
zaanektowano część 
gminnego przyuliczne-
go pasa zieleni (obok 
budynku ul. Heweliusza 
22), utwardzając go 
tłuczniem. Niestety, ten 
„parking” czas świet-
ności ma już dawno za 
sobą i nikt nie kwapi się, 
by załatać powstałe tam 
dziury. Niewiele lepiej 
wyglądają okoliczne zie-
leńce, rozjeżdżane przez 
niefrasobliwych kierow-
ców, skracających sobie 
drogę do usytuowanej 
w budynku stacji trans-
formatorowej i zlokali-
zowanego obok zakładu 
usługowego.

Kilka dni temu jeden z na-
szych Czytelników poskarżył 
się na administrującą częścią 
tego osiedla spółdzielnię Lu-
iza, wytykając jej władzom 
niewłaściwą dbałość o jego in-
frastrukturę. Tymczasem, jak 
ustaliliśmy, właścicielami sto-
jących tam budynków obok tej 
górniczej spółdzielni są PGM 
Mikulczyce i Zabrzańska 
Spółdzielnia Mieszkaniowa, 
zaś zieleniec, który przystoso-

wano na miejsca postojowe, to 
nadal własność gminy Zabrze. 

Za część zniszczeń, czyli 
głębokich kolein, ewident-
nie trzeba winić samych kie-
rowców. Nie dość, że łamią 
przepisy, to niszczą też cudzą 
własność. I niestety pozostają 
bezkarni, bo miejsce to, znacz-
nie oddalone od drogi, nie jest 
widoczne dla przejeżdżają-
cych ulicą Heweliusza patroli 
policji i straży miejskiej. Ale 
i  zgłoszeń od mieszkańców 
w tej sprawie straż nie odnoto-
wała. –  W ukaraniu i zdyscy-
plinowaniu  takich kierowców 
pomogłyby nam zdjęcia z da-
tami i numerami rejestracyj-
nymi samochodów. Jednak ani 
takich fotografii, ani nawet sa-
mych informacji nie mieliśmy 
od dawna. A sprawdziliśmy 
rejestry zgłoszeń z ostatnich 
dwóch lat  – mówi Arkadiusz 
Półtorak z zabrzańskiej stra-
ży miejskiej (niestety, rów-
nież korespondencja naszego 
Czytelnika nie dotarła do tej 
jednostki, ponieważ przesłał 
ją na adres nieaktualny od co 
najmniej dwóch lat). 

Najbliżej mieszkańców, któ-
rzy często nie wiedzą do kogo 
udać się z konkretnym pro-

Kierowcy rozjeżdżają trawniki, auta toną w błocie

Parkowanie byle gdzie

blemem, są rady dzielnicy. Ta 
z osiedle Mikołaja Kopernika, 
której siedziba mieści się przy 
ul. Banachiewicza 19, działa 
prężnie od lat, a jej członko-
wie pełnią dyżury nawet kilka 
razy w miesiącu (najbliższe 
będą w poniedziałki 13 i 20 
lutego o godz. 18– 18.30). 
–  Nie przypominam sobie, 
by w trakcie mojego dyżuru, 
a pytałem też kolegów, ktoś 
poruszył problem parkowania 
na osiedlu –  twierdzi jednak 
Adam Harasimowicz, wice-
przewodniczący rady osiedla, 
a zarazem członek Rady Mia-
sta. – Na ostatnim spotkaniu 
mieliśmy jedynie interwencję 
dotyczącą dziury w jezdni na 
Banachiewicza i oczywiście 
opłat za ogrzewanie.

Niespełna trzy lata temu, na 
tym samym osiedlu z budżetu 
obywatelskiego utworzono 
kilkanaście nowych miejsc 
parkingowych, utwardzonych 
kostką brukową, na solidnej 
podbudowie z kruszywa. Po-
wstały w okolicy przychodni 
na ul. Ciołkowskiego i przy ul. 
Banachiewicza. Tam problem 
stojącej wody, mimo obfitych 
deszczów w minionych latach 
nie występuje.

Nasi rozmówcy zastanawiają 
się, czy zamiast szukać win-
nych obecnej sytuacji z miej-
scami postojowymi, tonącymi 
o tej porze roku w błocie i do-
sypywać kruszywo, które jest 
rozwiązaniem tymczasowym, 
nie lepiej pokusić się o podob-
ne, estetyczne i funkcjonalne 
rozwiązanie? Jednak patrząc 
na losy projektu budowy no-
wych miejsc postojowych na 
tym osiedlu, który nie znalazł 
poparcia jego mieszkańców 
w głosowaniu nad tegorocz-
nym, jubileuszowym budżetem 
obywatelskim, może to być 
trudne. –  Tak się buduje wi-
zerunek Zabrza. Nie ma co pi-
sać, zdjęcia obrazują wszystko! 
– pisze krótko nasz Czytelnik.

Naczelnik wydziału za-
rządzania mieniem Urzędu 
Miejskiego –  Anna Wyleżoł 
pomogła nam w ustaleniu, że 
za  stan przedstawionych na 
zdjęciu miejsc postojowych 
odpowiada obecnie wydział 
infrastruktury komunalnej. 
I to  on powinien podjąć nie-
zbędne działania, by kierowcy 
stawiający tam pojazdy nie  
ryzykowali ich uszkodzeniem 
oraz kontuzją swoją, czy pasa-
żerów.  (eska)

Z
D

J
Ę

C
IA

: 
A

R
C

H
IW

U
M

 C
Z

Y
T

E
L

N
IK

A

R E K L A M A

O G Ł O S Z E N I E

eprasa.pl 21b9f35510



GŁOSGŁOS8 Z A B Y T K I   (8.02.2024) Nr 6

Remont zabytkowego 
ratusza w dzielnicy Ro-
kitnica – z powodu ko-
nieczności wykonania 
kilku nieprzewidzianych 
wcześniej prac – trwał 
nieco dłużej niż zakłada-
no. W ostatnim tygodniu 
stycznia dokonano jed-
nak odbiorów technicz-
nych i teraz teren jest 
porządkowany, a budow-
lańcy powoli opuszczają 
obiekt.

Roboty prowadziła wy-
łoniona w przetargu firma 
Marwent II ze Świerklańca, 
znana już w Zabrzu choćby 
z remontów kamienic (przy 
ul. Szymanowskiego) czy 
przychodni zdrowia (przy ul. 
Niepokólczyckiego). Jej ekipa 
musiała wykonać dodatkowe 
prace izolacyjne i kanalizacyj-
ne w przyziemiu oraz niwela-
cję terenu, gdyż prowadzone 
wcześniej prace doprowadzi-
ły do spływu wody pod fun-
damenty oraz jej zastoje.  

Generalnie jednak obiekt 
nabrał blasku dzięki odno-
wieniu elewacji. Ocieplono tę 
„od podwórza”, bo ze wzglę-
dów na charakter i układ 
(małe załamania płaszczyzn) 
część frontowa nie była 
termoizolowana. Pokryta 
została za to według mo-
dernistycznego pierwowzo-
ru farbą z odcieniami tego 
samego koloru. Dawnego 
sznytu nabrała zaś też dzięki 
tzw. warstwie cristall z drob-
nymi błyszczącymi w słoń-
cu odłamkami. Dolna część 
(przyfundamentowa) została 

z kolei całkowicie wymie-
niona warstwami. W pełni 
wyremontowano dach, który 
pokryto, zgodnie z zalecenia-

mi konserwatora zabytków, 
nową dachówką-karpiówką. 
Precyzyjnie według wzo-
ru postawiono lukarny. Za 

zgodą wspomnianego kon-
serwatora, wykonano także 
dodatkowe spusty rynnowe 
dla lepszego odprowadzenia 

deszczówki. W konstrukcji 
drewnianej dachu uzupełnio-
no wiele uszkodzonych ele-
mentów, a niektóre fragmen-
ty wzmocniono i wszystko 
zakonserwowano. Całość od 
wewnątrz wyłożona została 
specjalną membraną (folią). 
Dach nie był szczególnie 
termoizolowany, gdyż naj-
wyższa kondygnacja nie jest 
przeznaczona do użytku (tak 
było w pierwotnym projekcie 
architektonicznym obiektu). 
Zabezpieczono natomiast 
strop tej kondygnacji. 

Wykonana została nowa ko-
tłownia oraz niemal w całości 
cały system centralnego ogrze-
wania, ciągi wodne i instala-
cja hydrantowa. Wymieniono 
także instalację elektryczną, 
która z powodu korzystania 
z obiektu przez lata przez wie-
le różnych podmiotów i na 
różne sposoby, okazała się być 
w nowych realiach całkowicie 
nieprzydatna. Przebudowano 
(wyremontowano) sanitariaty 
i jedną z klatek schodowych. 
Zamontowano też windy 
z nowym systemem zasilania. 
Specjalną kostką betonową 
(przemieszaną z drobnym 
tłuczniem) wyłożono wszyst-
kie podjazdy, podejścia, wjazd 
i parking. Rozebrano niepo-
trzebne szopy i magazyny, 
pojawiły się podjazdy dla nie-
pełnosprawnych i stojaki na 
rowery. 

Koszt remontu wyniósł 
ostatecznie 5,5  miliona zło-
tych, ale z Rządowego Fun-
duszu Inwestycji Lokalnych 
miasto pozyskało na ten cel 
3,2 mln zł.  (kub)   

Oryginalny architektonicznie 
szyb Franciszek (Ruda Śląska, 
ul. Konopnickiej 18) przejdzie 
gruntowny remont. Prace ada-
ptacyjne za 2 miliony złotych 
sprawią, że w obiekcie z drugiej 
połowy XIX wieku powstanie 
Lokalne Centrum Tradycji z te-
matycznymi izbami. Połowę po-
trzebnej kwoty miasto zdobyło 
w konkursie fundacji Most The 
Most – Nasz Zabytek, a resztę 
dołożyła Górnośląsko-Zagłę-
biowska Metropolia. W przy-
ległych do szybu obiektach po-
wstaną mieszkania komunalne 
oraz tzw. wspomagane, czyli dla 
osób z niepełnosprawnościami, 
na które miasto z kolei zdobyło 
dofinansowanie (ponad 20 mln 
zł!) z Rządowego Funduszu Pol-
ski Ład oraz Zintegrowanych 
Funduszy Terytorialnych. Przy 
szybie powstaną miejsca odpo-
czynku i rekreacji, siłownia, zie-
lone skwery…

Lokalne Centrum  Tradycji 
ma być gotowe pod koniec 
tego roku. Szyb stanie się li-
ving museum, czyli żywym 
muzeum z centrum edukacji 

regionalnej oraz międzypo-
koleniowej. Każda z plano-
wanych izb poświęcona bę-
dzie jakiemuś elementowi 
dziedzictwa niematerialnego, 
emblematycznego dla lokal-
nej tradycji, nawiązującego 
do historii obiektu i dzielni-
cy. Powstanie m.in. izba ka-
pelmajstra o muzycznej oraz 
śpiewaczej tematyce, z wysta-
wą prezentującą tradycyjne 
instrumenty używane na Gór-
nym Śląsku, ale głównie bę-
dzie służyć za miejsce prób dla 
wywodzących się z górnictwa 
orkiestr dętych oraz zespołów 
śpiewaczych! Z kolei izba ślą-
skiego master chefa poświęco-
na zostanie oczywiście śląskiej 
kuchnii, z piecem, na którym 
gotowane będą łobiody i wy-

piekane kołocze. Będzie także 
oczywiście krawiecka izba szy-
cio, czy izba bajtla z zabawka-
mi. Na zewnątrz powstanie 
zaś typowy śląski ogródek. (l) 

Szyb Franciszek został wy-
drążony w 1857 roku jako 
korytarz wydobywczy i przez 
przeszło pół wieku pełnił tę 
funkcję. Poza nim do zespołu 
zabudowań należą budynki 
nadszybia, kotłowni, straży 
pożarnej, administracji, roz-
dzielni oraz stacji ratowniczej. 
Większość obiketów powsta-
ła w drugiej połowie XIX w., 
a reszta na początku XX wie-
ku. Do dziś stanowią jeden 
z najpiękniejszych i najstar-
szych zabytków przemysło-
wych na terenie Rudy Śląskiej. 
Zabudowania w większości 

zaprojektowane zostały przez 
Hansa von Poellnitz, architek-
ta i kierownika zarządu budów 
w koncernie Ballestremów. 

Od 1984 roku szyb Franciszek 
figuruje w rejestrze zabytków 
nieruchomych województwa 
śląskiego. (laz)

Kolejny pogórniczy zabytek zostanie zmodernizowany

Izby i mieszkania u Franciszka
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Zakończył się remont ratusza w Rokitnicy 

Klejnot w pełnym blasku 

Rokitnicki ratusz to obiekt zabytkowy. Oddany został do użytku w 1929 roku, a za-
projektował go Theodor Ehl z Opola (jest też twórcą siedziby pobliskiego Śląskiego Uni-
wersytetu Medycznego w Rokitnicy i kościoła św. Teresy w Mikulczycach). W ratuszu 
stworzono mieszkanie dozorcy, a na parterze mieścił się zarząd gminy, poczta, policja, 
biblioteka, a także filia Bytomskiej Powiatowej Kasy Oszczędnościowej. Po wojnie swą 
siedzibę miał tam punkt medyczny, a obecnie przychodnia. Ostatnio bardzo wysłużony 
obiekt użytkowało aż kilkunastu najemców.  
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Do zabrzańskiego Muzeum Miej-
skiego trafiły cenne pamiętniki 
Bronisława Hagera, którego imię 
nosi jedna z naszych ulic. Maszy-
nopis przekazał Stanisław Torbus, 
prawnuk słynnego lekarza i ko-
misarza plebiscytowego, podczas 
promocji książki Moja droga do 
wolności. Wspomnienia z młodych 
lat opartej na tych dokumentach. 
Publikacja wydana została wspól-
nie przez muzea z Zabrza i Tar-
nowskich Gór, gdzie Hager spę-
dził wiele lat swego życia. Umowa 
w tej sprawie podpisana została 
między instytucjami niemal równo 
rok temu i w opracowaniu znale-
zionych w sensacyjnych okolicz-
nościach wspomnień brali także 
udział muzealni historycy: Piotr 
Hnatyszyn (Zabrze) i Krzysztof 
Gwóźdź (Tarnowskie Góry). 

– W rodzinie krążyła od lat informa-
cja, że pradziadek spisywał wspomnie-
nia, pamiętniki, czy coś na wzór retro-
spekcji z lat dzieciństwa, albo studiów, 
a potem działalności politycznej w Za-
brzu – mówi Torbus. – Jej części miały 
być tworzone nawet na jakieś konkursy 
czy zlecenia, ale nikt tak naprawdę do 
tych materiałów źródłowych nie dotarł. 
Szczególnie ojciec przekonywał mnie, 
że te dokumenty to nie było kilka byle 
jakich kartek, ale pieczołowicie pisane 
dzieło i z tej racji musiało gdzieś zo-
stać przechowane. I potem doszło do 
zdarzenia jak z filmu o archeologu In-
dianie Jonesie. Otóż przeszukując ko-
lejny raz piwnicę w rodowej kamienicy 
w Tarnowskich Górach, dokopałem się 
do pokrytej pajęczynami kutej skrzyni. 
Długo mocowałem się z zamkiem, ale 
opłaciło się – wewnątrz wśród wielu ro-
dzinnych zarówno cennych, jak i mniej 
wartościowych przedmiotów był praw-
dziwy skarb: ów maszynopis, o którym 
krążyły legendy. Od razu wiedziałem co 
to takiego i po pobieżnym przeczytaniu 
skontaktowałem się w sprawie ich opra-
cowania z historykami.

W niepublikowanych wcześniej do-
kumentach Bronisław Hager opisał 
m.in. swoje dzieciństwo, studia w Zu-
rychu i Krakowie, doświadczenia z cza-
sów I wojny światowej oraz wydarzania 
okresu powstań śląskich i plebiscytu na 
terenie naszego miasta. Ale  wspomina 
również gimnazjum (dziś III LO przy 
ul. Sienkiewicza), w którym był – wte-
dy wraz z bratem – jedynym uczniem 
polskojęzycznym i uparcie przyznawał 
się do polskiej narodowości, co wiąza-
ło się z licznymi kłopotami. Co jednak 
znamienne, kilku nauczycieli (byli nimi 
wyłącznie Niemcy) cenił za metody 
kształcenia, a innych wręcz obrazował 
karykaturalnie  za ich brak umiejętności 
i wiedzy. Jeszcze barwniejsze są wspo-
mnienia z lat studenckich i typowe 
młodzieńcze przygody i pomysły. Ze 
Szwajcarii wuj, po którym miał objąć 
aptekę, wyrzucił go z hukiem, bo za-
miast kształcić się na farmaceutę pota-
jemnie zapisał się na medycynę. By do-
piąć swego udawało mu się równolegle 
pracować i żyć na różne sposoby...

– Nie ma co zdradzać szczegółów, bo 
to niezwykle barwne koleje losu, nada-
jące się na film – mówi Piotr Hnaty-
szyn. – Był nawet czas, kiedy Hager nie 
miał żadnego obywatelstwa i wiązały 
się z tym prawne kłopoty. Zabawne są 
wspominki z lat dzieciństwa, a potem 
poważne i przejmujące z okresu wojny 
czy plebiscytu. Znamienny jest fakt, że 
gdyby nie stanowcza i patriotyczna po-
stawa matki, chyba nie zostałby komi-
sarzem i nie zaangażował się politycz-
nie. Jest wiele zdarzeń wywołujących 
uśmiech, ale i głębokich przemyśleń. 
A nasza praca historyków polegała 
głównie na wyjaśnianiu w przypisach 
okoliczności zdarzeń, opisu niektó-
rych faktów ledwo li tylko zaznaczo-
nych przez Hagera, czy „poprawieniu” 
nieświadomych błędów zrobionych 
w nazwach czy datach. Współczesnym 
czytelnikom dzisiaj bowiem pewne po-
toczne tytuły czy nazwy z tamtych lat 

nic nie mówią. Sam tekst jednak pozo-
stał oryginalny, by nie burzyć ciągłości 
zdarzeń, czy ich bardzo ważnych osobi-
stych opisów i przemyśleń.   

Bronisław Hager urodził się w 1890 
roku w Miłosławiu, a zmarł w 1969 
w Tarnowskich Górach. Był lekarzem, 
ale też działaczem niepodległościo-
wym i społecznym. Mając zaledwie 13 
lat rozprowadzał ulotki na rzecz wy-
boru Wojciecha Korfantego do Koła 
Polskiego w parlamencie niemieckim. 
Uczył się w gimnazjach w Pszczynie 
i Zabrzu, ale maturę zdał w Lucernie 
w Szwajcarii. Dyplom lekarski zdał 
w Collegium Medicum Uniwersyte-
tu Jagiellońskiego. Kiedy wybuchła 
I wojna światowa, pracował w Krako-
wie w klinice ginekologiczno-położ-
niczej i pogotowiu. Niedługo później 
otrzymał powołanie do austriackiego 
wojska. Pełnił służbę w różnych for-
macjach sanitarnych szpitala polowe-

go pod egidą tamtejszego Czerwonego 
Krzyża. Był m.in. lekarzem „szpitala 
cholerycznego”. Potem trafił do niewo-
li ukraińskiej i udało mu się powrócić 
do domu w Zabrzu dopiero w czerwcu 
1919 roku, gdzie podjął pracę w szpi-
talu. Jedną z jego pasji był śpiew (kie-
rował chórem męskim Moniuszko), 
aktywnie działał także w podziemiu 
niepodległościowym. Był założycielem 
i kierownikiem delegatury komisarza 
opiekuńczego Polskiego Czerwonego 
Krzyża na Niemcy z siedzibą w Za-
brzu, a Wojciech Korfanty mianował 
go komisarzem plebiscytowym na 
powiat zabrski. Wraz z wybuchem III 
Powstania Śląskiego, mianowano go 
komisarzem cywilnym i lekarzem puł-
ku im. Stefana Czarnieckiego. Gdy Za-
brze pozostało w granicach Niemiec, 
ze względów bezpieczeństwa przepro-
wadził się do Tarnowskich Gór, gdzie 
dalej pracował jako medyk. Niedługo 
później został tarnogórskim radnym, 
a nawet wiceburmistrzem. Podczas II 
wojny światowej pracował w szpitalu 
w Tarnowskich Górach, a potem w… 
Tarnopolu. Po zakończeniu kampanii 
wrześniowej wyjechał do Francji, a po-
tem Wielkiej Brytanii, gdzie był m.in. 
lekarzem do spraw pomocy i odbudo-
wy UNRRA. W nowej polskiej rzeczy-
wistości nadal pracował jako lekarz 
w jednym z chorzowskich szpitali. 
Pochowany został w Zabrzu. Jego cór-
ka Bożena Hager-Małecka była znaną 
lekarką, jej imię nosi rondo nieopodal   
ulicy ojca.  

– Pamiętniki przekazałem do Zabrza, 
bo pradziadek – co wynika ze wspo-
mnień – całym sercem kochał to mia-
sto, było mu najbliższe ze wszystkich 
miejsc, w których mieszkał i pracował 
– tłumaczy swą decyzję Torbus. – Dla 
mnie te wspomnienia to dowód na to, 
jak zwykły lekarz może dokonywać 
wielkich czynów.  To nie był wielki 
człowiek, taki och i ach, ze spiżu, po-
mnikowy, bez przywar. Był normalny 
jak my wszyscy, ale w chwilach waż-
nych potrafił podejmować dobre de-
cyzje. Dzięki tym wspomnieniom i tej 
książce zszedł z postumentu, ale nie 
stracił nic ze swej wielkości.  (jl) 

Wspomnienia znanego lekarza i plebiscytowego 
komisarza zostały wspólnie wydane przez dwa muzea  

Hager najprawdziwszy
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TEATR NOWY
Zabrze, pl. Teatralny 1
tel. 32 271-32-56, 
          32 271-54-93

8-9 lutego (godz. 19) – Stani-
sław Bieniasz Ucieczka. Ostatnie 
prezentacje sztuki ukazującej 
Zabrze czasu stanu wojenne-
go i bohatera topiącego życie 
w alkoholu, namawianego na 
współpracę z milicją, uciekają-
cego przed odpowiedzialnością, 
miłością i dosłownie wszystkim 
co ma wartość; 

ù 10-11 lutego (godz. 18) – 
Norm Foster Historie łóżkowe. 
Jedna z najlepszych i najczęściej 
wystawianych komedii kanadyj-
skiego autora Norma Fostera, 
w której mamy okazję poznać 
zabawne losy mieszkańców 
prowincjonalnego miasteczka. 
Sześć scen w różnych pokojach, 
w których głównym meblem 
jest łóżko. Szereg barwnych 
i różnorodnych postaci, które 
w chwilami wzruszający sposób, 
poszukują akceptacji i miłości; 
14 lutego (godz. 19) – spektakl 
na Walentynki: Geraldine Aron 
Mój boski rozwód. Monodram 
w wykonaniu Jolanty Niestrój-
-Malisz o miłości, zdradzie, 
przyjaźni i seksie, przemijaniu 
i radości życia, a także o kobie-
cych tęsknotach i odwiecznych 
problemach w stosunkach dam-
sko-męskich; 17 lutego (godz. 
18) – Antoine de Saint-Exupery 
Mały Książę - PREMIERA. 

MŁODZIEŻOWY 
DOM KULTURY NR 2
Zabrze, ul. 3 Maja 12
tel. 32 271-59-11 

WYSTAWA: Zostań mi-
strzem kopii malarskiej (pokło-
sie konkursu plastycznego klu-
bu Pinokio). 

MOK GUIDO
Zabrze, ul. 3 Maja 91a
tel. 32 278-08-02

8-9 lutego (godz. 9.30) – Skra-
dzione mokasyny (warsztaty de-
tektywistyczne). 

WYSTAWA: Zabrze natural-
nie (prace z zabrzańskich ple-
nerów uczniów Liceum Sztuk 
Plastycznych).  

WIEŻA CIŚNIEŃ
Zabrze, ul. Zamoyskiego 2
tel. 32 630-30-91 wew. 88-88,
32 271-40-77

WYSTAWA: Carboneum 
(centrum wiedzy o węglu, mul-
timedialna ekspozycja). 

Na szczycie (w kopule) czyn-
na restauracja.

MIEJSKA BIBLIOTEKA PUBLICZNA 
Filia nr 9
Zabrze, ul. Paderewskiego 35
tel. 32 275-05-24

WYSTAWA: Cztery pory roku 
(prace malarskie Iwony Dybek).

DOK KOŃCZYCE 
Zabrze, ul. Dorotki 3
tel. 32 275-04-05 

8-9 lutego (godz. 10) – zajęcia 
kulinarne z Przystankiem 11. 

MUZEUM MIEJSKIE 
Ruda Śląska, ul. Wolności 26
tel. 32  248-44-57

10 lutego (godz. 11) - histo-
ryczny spacer po dzielnicach 
miasta (zbiórka koło koksowni 
przy ul. Hlonda 52).

WYSTAWY: Czas to pieniądz. 
Historia cywilizacji i ekonomii 
na przykładzie Rudy Śląskiej 
(multimedialna, czynna oprócz 
poniedziałku); Paweł Steller 
– artysta deportowany (pokaz 
dzieł znanego śląskiego grafika 
- od 9 lutego); 

DOM MUZYKI i TAŃCA
Zabrze, ul. de Gaulle’a 17
tel. 32 271-56-41

ù 8 lutego (godz. 19) – Su-
khishvili (Narodowy Balet Gru-
zji); 10 lutego (godz. 15 i 18.30) 
- Derek Benfield O mało co... 
Kiedy Brian zaczyna uprawić 
jogging, jego żona Hilary jest 
bardziej niż szczęśliwa. Nie wie, 
że sport jest jedynie przykrywką 
dla jego schadzek z młodą ko-
chanką. No, ale gdy mąż Hilary 
udaje się na tzw. bieganie, Hilary 
ma szansę przyjmować własnego 
kochanka… Spektakl komedio-
wy w gwiazdorskiej obsadzie: 
Anna Mucha, Michał Sitarski, 
Kuba Wons, Dominika Kurdej-
-Szatan i inni; 11 lutego (godz. 
17) – Damski biznes (komedia 
omyłek  w pokoju hotelowym, 
gdzie ma dojść do sprzedaży 
firmy z bielizną erotyczną); 13 
lutego (godz. 20) – Harry Pot-
ter (koncert muzyki filmowej); 
14 lutego (godz. 17.15 i 19.30) 
- Dobrze się kłamie (szczegó-
ły w rubryce Tego nie możesz 
przegapić); 16 lutego (godz. 19) 
– Morricone (koncert muzyki fil-
mowej z fragmentami kinowych 
hitów na ekranie, w wykonaniu 
Italian Movie Orchestra pod dy-
rekcją Simone Giusti).

PARK TECHNIKI WOJSKOWEJ
Zabrze ul. Mochnackiego 12
tel. 601 65-52-52

EKSPOZYCJA: czołgi, samo-
loty, pojazdy transportowe, wy-
rzutnie rakietowe itp. 

KĄPIELISKO LEŚNE 
Zabrze, ul. Srebrna 10
tel. 32 276-17-43 

WYSTAWA: Alicja – Park Mi-
liona Świateł (plenerowe ilumina-
cje czynne do 14 lutego w godz. 
17–21, oprócz poniedziałku).

MUZEUM MIEJSKIE
GALERIA CAFE SILESIA
Zabrze, ul. 3 Maja 6
tel. 32 777-05-01 

ù WYSTAWY: Stefan Że-
chowski – Transgresje (pokaz 
twórczości związanego z Za-
brzem słynnego malarza, por-
trecisty i ilustratora - ze względu 
na treści erotyczne ekspozycja 
tylko dla dorosłych); Królewska 
gra (historia szachów w Zabrzu, 
trofea, publikacje, kolekcjoner-
skie pamiątki, w tym oryginalne 
szachownice).

ŚLĄSKI TEATR IMPRESARYJNY
Ruda Śląska, ul. Niedurnego 69 
tel. 32 244-29-52, 32 248-62-40 

10 lutego (godz. 18) – Bebok 
w kapucy (Teatr Dla Dorosłych 
z Bierunia w komedii o „całej 
prawdzie o teatrze”); 11 lutego 
(godz. 16) – Maluchy w krainie 
dźwięku - koncert umuzykalnia-
jący dla dzieci do lat 6 (spotkanie 
z instrumentem niespodzianką).  

SZYB MACIEJ
Zabrze, ul. Srebrna 6
tel. 32 276-17-76

8 lutego (godz. 19) – Adam 
Snopek Show (muzyczno-kaba-
retowe widowisko przy przebo-
jach muzyki rozrywkowej i kla-
sycznej w wykonaniu pianisty, 
absolwenta wydziału jazzu kato-
wickiej Akademii Muzycznej). 

MUZEUM MIEJSKIE
Zabrze, ul. Powstańców Śl. 3 
tel. 32 271-56-89 

WYSTAWA: Moje TAK dla 
transplantacji (grafiki Ryszar-
da Gancarza, autora m.in. logo 
Fundacji Śląskiego Centrum 
Chorób Serca i pacjenta za-
brzańskiego szpitala). 

CH Platan
Zabrze, pl. Teatralny 12

10 lutego (godz. 14) – Szalony 
Karnawał (rodzinna gra tereno-
wa – zgłoszenia przyjmuje Wiel-
ka Flota Zjednoczonych Sił).  

SZTOLNIA KRÓLOWA LUIZA
Zabrze, ul.Wolności 408
tel. 32 271-40-77

Do zwiedzania są odrestau-
rowane obiekty: szyb górniczy 
z wieżą widokową, łaźnia, lam-
pownia z wystawą lamp górni-
czych, zabytkowa maszyna pa-
rowa i inne. 

ü CO? ??? GDZIE? ??? KIEDY?
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Kinowy hit tym ra-
zem do zobaczenia na 
deskach scenicznych 
Domu Muzyki i Tań-
ca. Dobrze się kłamie 
to zabawny spektakl 
o skomplikowanych re-
lacjach międzyludzkich. 
Kto z przyjaciół ma naj-
więcej do ukrycia? Kto 
ma na koncie poważne 
kłamstwa, a kto tylko 
nieco ściemnia? Od-

powiedzi ma dostarczyć niebezpieczna gra... Każdy, kto siedzi 
przy stole, ma podzielić się z przyjaciółmi zawartością swojego 
telefonu. No i wtedy zwykły wieczór z przyjaciółmi zmienia się 
w prawdziwy sprawdzian z przyjaźni. Niektórym łganie wyjdzie 
na dobre, inni całkowicie się pogrążą. Co ujawnią odczytane pu-
blicznie „esemesy” i powiadomienia z facebooka? 

Spektakl oparty jest na scenariuszu filmu Paola Genovesego 
z 2016 roku, który miał już kilka różnych opracowań. W teatral-
nej obsadzie znajdziemy (czasem wymiennie z innymi aktorami): 
Olgę Bołądź, Bartłomieja Topę, Piotra Grabowskiego, Szymo-
na Bobrowskiego, Anitę Sokołowską, Katarzynę Kwiatkowską 
i Wojciecha Zielińskiego. Do obejrzenia w DMiT w środę 14 
lutego o godz. 17.15 i 19.30. (k) 

ü TEGO NIE MOŻESZ PRZEGAPIĆ �

Co masz w telefonie?

SZTOLNIA KRÓLOWA LUIZA
Zabrze, ul. Miarki 8
oraz ul. Mochnackiego 12
tel. 32 271-40-77

Do obejrzenia m.in. podziem-
na Trasa Wodna, czyli najdłuższy 
tego typu spływ w górnictwie 
węglowym. Turystów czeka przy-
goda pod ulicami miasta, w XIX-
-wiecznej Głównej Kluczowej 
Sztolni Dziedzicznej. Fragment 
wyrobisk przebywa się tu pieszo, 
a 1100 metrów łodziami. Czynna 
jest także naziemna strefa dla dzie-
ci, gdzie zabawę łączy się z nauką 
– Park 12C. Do 25 lutego specjal-
ne zwiedzanie i zajęcia dla dzieci 
Zimowa Szkoła Magii.  

ZABYTKOWA KOPALNIA
WĘGLA KAMIENNEGO GUIDO
Zabrze, ul. 3 Maja 91a
tel. 32 271-40-77

10 lutego (godz. 20) – Barbie 
Party (podziemna zabawa kar-
nawałowa).

ù WYSTAWA: rzeźby Zdzi-
sława Beksińskiego (prace pocho-
dzą z zbiorów Zamku Królewskie-
go na Wawelu - od 12 lutego). 

Czynny jest Poziom 320, czyli 
wyrobiska usytuowane głęboko 
pod ziemią. Do obejrzenia au-
tentyczne korytarze pogórnicze, 
ściany wydobywcze, potężne 
maszyny. Część zwiedzania od-
bywa się dzięki jedynej na świe-
cie podziemnej podwieszanej 
kolejce elektrycznej, zjazd do 
obiektu windą (szolą). Koniecz-
na jest rezerwacja miejsc! 

FILHARMONIA ZABRZAŃSKA
Zabrze, ul. Park Hutniczy 7
tel. 32 271-47-17 

16 lutego (godz. 18) – Walen-
tynki w Filharmonii: musicale, 
piosenki, muzyka filmowa (or-
kiestra symfoniczna Filharmo-
nii Zabrzańskiej pod dyrekcją 
Sławomira Chrzanowskiego 
oraz sopranistka Aleksandra 
Blanik).

CK WIATRAK
Zabrze, ul. Wolności 395
tel. 32 458-70-89

10 lutego (godz. 17) – Okręt 
płynie dalej - koncert dedykowa-
ny Romanowi Kostrzewskiemu 
(zagrają: Iscariota, Wilczyca, Ni-
dhoog, Pleń, Dragon, Besatt).

MIEJSKA BIBLIOTEKA PUBLICZNA
Filia nr 19
Zabrze, ul. Sobieskiego 31
tel. 32 271-30-80

WYSTAWA: Kalendarzowe 
retrospekcje (obrazy Małgorzaty 
Wiśniewskiej.

MIEJSKA BIBLIOTEKA PUBLICZNA
Filia nr 2
Zabrze, ul. Bytomska 28
tel. 32 274-59-22

WYSTAWA: Co mi w duszy 
gra (wystawa prac Teresy Ku-
leszy, członkini Grupy 18 Ob-
sydian, spotkanie z artystką 12 
lutego o godz. 17). 

STACJA BIBLIOTEKA 
Ruda Śląska, dworzec PKP 
ul. Dworcowa 33, tel. 32 242-05-86

16 lutego (godz. 17) - wa-
lentynkowy koncert arty-
stów Niezależnego Centrum 
Kultury: Altermotive i Bez 
Pokory. 
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11 lutego (niedziela), godz. 22.55

Plan B  komedia romantyczna
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HITY TYGODNIA

na na ekranekranachach

9 lutego (piątek), godz. 23.20      

Zasady walki II - Zdrada film sensacyjny 

Agent Neil Shaw 
postanawia wyjść 
z ukrycia, żeby wyja-
śnić sprawę morder-
stwa swojego byłego 
przełożonego. Trafia 
na ślady zdrady i ko-
rupcji. Razem z przy-
jacielem i kandydatem 

do Kongresu, Garretem, ma za zadanie opanować sytuację. 
Gdy ginie coraz więcej osób zamieszanych w konflikt, Shaw 
zaczyna zdawać sobie sprawę, że został wystawiony jako 
przynęta.

11 lutego (niedziela), godz. 22.15 

Transporter II  film sensacyjny

Agent służb specjalnych Frank Martin zaj-
muje się dostarczaniem pod wskazany adres 
dowolnych ładunków, bez zadawania kłopo-
tliwych pytań. Wykonywane zajęcie sprawia, 
że często mija się z prawem. Kiedy przenosi 
się z francuskiej Riwiery do Miami na Florydę 
i zostaje szoferem bogatej rodziny, wydaje się, 
że jego życie osiągnęło stabilizację. Tymczasem 
6-letni syn pracodawców, którego były agent 
odwoził do szkoły, zostaje porwany. Porywacze 
mają w planach uwolnienie wirusa, który zabije 
każdego, kto się z nim zetknie. Frank chce od-
naleźć dziecko.

10 lutego (sobota), godz. 23.40     Ślicznotki       komedia kryminalna

Destiny wciąż uczy się nowej profesji - w co się ubrać, jak tańczyć na rurze i jak czarować męż-
czyzn, którzy przychodzą do klubu po pracy na Wall Street. Ramona jest niekwestionowaną kró-
lową w branży. Niestety, za sprawą wybuchu kryzysu finansowego w 2008 roku klienci przestają 
chętnie wydawać pieniądze. Ramona, Destiny i koleżanki z klubu decydują się na odważny ruch. 
Wykorzystując swoje wdzięki i doświadczenie, sprawiają, że rekiny finansjery łykają przynętę.

10 lutego (sobota), godz. 23.40   Michael Clayton   dramat kryminalny

Tytułowy Michael Clayton 
(George Clooney) to do-
świadczony prawnik z suk-
cesami. Uchodzi za jednego 
z najlepszych adwokatów 
w Nowym Jorku, jednak pa-
smo jego sukcesów wkrótce 
się kończy. Klienci, których 
interesów kiedyś bronił, po-
wracają, by się zemścić. Mi-
chaela czekają najgorsze dni 
w karierze.
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9 lutego (piątek), godz. 20.35      

W jak morderstwo film sensacyjny 

Podkowa Leśna, 30 kilometrów od Warszawy. Zagorza-
ła miłośniczka kryminałów, Magda, odkrywa ciało zamor-
dowanej kobiety. Na szyi ofiary dostrzega wisiorek, który 
należał do jej zaginionej przed laty przyjaciółki. Magda 
zaczyna prywatne śledztwo i odkrywa tajemnice skrywane 
przez mieszkańców miasteczka. Policyjnym dochodzeniem 
nieudolnie kieruje komisarz Jacek Sikora. Magda psuje mu 
szyki, próbując na własną rękę rozwikłać zagadkę zbrodni.

10 lutego (sobota), godz. 20.05      

Rybki z ferajny film animowany 

Pracujący w myjni Oscar marzy o sławie. Pewnego dnia spo-
tyka dwa rekiny - Lenny’ego i jego brata. Wskutek nieszczę-
śliwego zbiegu okoliczności na tego drugiego spada kotwica, 
choć w oczach innych pokonuje go mały Oscar. Ponieważ 
Lenny zachowuje dyplomatyczne milczenie w tej kwestii, ryb-
ka zyskuje upragnioną sławę, pieniądze i wielbicielki. Lenny 
i Oscar zaprzyjaźniają się. Niestety, prawda o wypadku wkrót-
ce wychodzi na jaw.

11 lutego (niedziela), godz. 23.15

Przyrzeczenie  historyczny

Rok 1915. Trójka bohaterów zacieśnia 
relacje w trakcie ostatnich dni Imperium 
Osmańskiego. Mikael przybywa do Kon-
stantynopola, by zrealizować marzenia 
o studiach medycznych. Poznaje Ane, 
narzeczoną słynnego amerykańskiego 
fotoreportera Chrisa. Rozpoczyna z nią 
romans. Tymczasem imperium zaczyna 
drżeć w posadach. Na ulicach miasta robi 
się coraz niebezpieczniej.

Kilka dni przed walentynkami Na-
talia, Mirek, Klara i Agnieszka muszą 
się zmierzyć z niespodziewanymi sy-
tuacjami. Bohaterowie spotkają ludzi, 
którzy dadzą im nadzieję na przyszłość 
i pomogą uwierzyć, że trudne początki 
często prowadzą do pozytywnych zda-
rzeń.
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PREZYDENT 
MIASTA ZABRZE

informuje, że na tablicy ogłoszeń

Wydziału Obrotu Nieruchomościami

na IV piętrze budynku Urzędu Miejskiego 

w Zabrzu przy ul. Powstańców Śląskich 5-7

zostały wywieszone wykazy 

nr: 12/N/2024, 13/N/2024, 

14/N/2024 i 15/N/2024 

nieruchomości przeznaczonych 

do sprzedaży.  

Wykazy wywieszone są na okres 21 dni

od dnia publikacji niniejszego ogłoszenia.

Treść wykazów publikowana jest 

w Biuletynie Informacji Publicznej pod linkiem: 

https://bip.miastozabrze.pl/engine//bip/3/300 

w menu przedmiotowym: 

wykazy nieruchomości – zbycie.

PREZYDENT 
MIASTA ZABRZE

informuje, że na tablicy ogłoszeń

 Wydziału Obrotu Nieruchomościami 

na IV piętrze budynku Urzędu Miejskiego 

w Zabrzu przy ul. Powstańców Śląskich 5-7 

zostały wywieszone wykazy nieruchomości 

lokalowych przeznaczonych do sprzedaży

w drodze przetargu stanowiące 

załączniki do Zarządzeń Prezydenta Miasta Zabrze 

nr: 123/ON/2024, 127/ON/2024 

oraz wykaz nieruchomości lokalowych 

przeznaczonych do sprzedaży w drodze 

bezprzetargowej na rzecz najemców

 stanowiący załącznik 

do Zarządzenia Prezydenta Miasta 

nr 124/ON/2024.

Wykazy wywieszone są na okres 21 dni od dnia 

publikacji niniejszego ogłoszenia.

 Treść wykazów publikowana jest 

w Biuletynie Informacji Publicznej pod linkiem: 

https://bip.miastozabrze.pl/zabrze/nieruch/um_wn/

zabrze_nieruchomosci_zbycie 

w menu przedmiotowym: 

Nieruchomości -Wykazy nieruchomości - Zbycie.

OBWIESZCZENIE
Prezydent Miasta Zabrze na  podstawie  art. 11d ust. 5 i 6 ustawy 

z dnia 10 kwietnia 2003r. o szczególnych zasadach przygotowania 
i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych (t.j. Dz. U. z 2023 r. 

poz. 162 ze zm.) oraz art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r.  - Kodeks 
postępowania administracyjnego (t.j. Dz. U. z 2023 r. poz. 775 ze zm.), 

zawiadamia 

o wszczęciu, na wniosek zarządcy drogi Prezydenta Miasta Zabrze ul. prof. 
Zbigniewa Religi 1, 41-800 Zabrze, działającego poprzez Pełnomocnika, 

postępowania w sprawie wydania zezwolenia na realizację inwestycji drogowej 
pn.: „Rozbudowa układu drogowego w rejonie skrzyżowania ulic: Tarnopolskiej, 

Składowej i Zwrotniczej oraz części drogi publicznej – ul. Łąkowej w Zabrzu”. Droga 
gminna (ul. Łąkowa). Droga powiatowa (ul. Składowa i ul. Tarnopolska)

Nieruchomości lub ich części objęte wnioskiem:
- położenie działek: Zabrze  Obręb: Mikulczyce; 0006

- numery geodezyjne działek: ark. 2 - 895/32, 896/26, 158/41, 897/26, 
2398/35, 2304/35, 2399/35, 2510/29, 2601/29, 2524/29, 1723/29, 2511/29, 
2523/29, 1716/29, 1720/29, 2261/29, 2262/29, 2332/29, 2327/29, 2527/29, 

2525/29, 2526/29, 2233/35, 2260/29, 480/29, 965/29, 2302/35, 1117/35,
 2236/35, 2303/35, 988/41, 465/32, 2470/26, 162/32, 97/29, 2301/35, 

2278/14, 2281/26, 2286/26, 2285/26, 891/29, 1009/32, 2592/32, 2593/32, 
2594/32, 2342/29, 2235/35, 2522/29, 1721/29, 2234/35, 2331/29, 

ark. 9 – 119/11.

Zgodnie z art. 11d ust. 9 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003r. o szczególnych 
zasadach przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych, z dniem 

zawiadomienia, nieruchomości stanowiące własność Skarbu Państwa bądź jednostek 
samorządu terytorialnego, objęte wnioskiem o wydanie decyzji o zezwoleniu na 
realizację inwestycji drogowej, nie mogą być przedmiotem obrotu w rozumieniu 

przepisów o gospodarce nieruchomościami.

Na podstawie art. 12 ustawy o szczególnych zasadach przygotowania i realizacji 
inwestycji w zakresie dróg publicznych decyzją o zezwoleniu na realizację inwestycji 
drogowej zatwierdza się podział nieruchomości. Linie rozgraniczające teren, w tym 
granice pasów drogowych, ustalone decyzją o zezwoleniu na realizację inwestycji 

drogowej stanowią linie podziału nieruchomości. Z dniem, w którym decyzja 
o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej stanie się ostateczna, nieruchomości lub 
ich części, wydzielone liniami rozgraniczającymi teren, stają się z mocy prawa własnością 

odpowiedniej jednostki samorządu terytorialnego.

Decyzja o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej stanowi podstawę do 
dokonania wpisów do księgi wieczystej i w katastrze nieruchomości.  

Nieruchomości, które ulegają podziałowi i stają się własnością właściwej jednostki 
samorządu terytorialnego na mocy decyzji o zezwoleniu na realizację inwestycji 

drogowej: 2399/35, 2601/29, 2524/29, 1723/29, 2511/29, 2523/29, 2262/29, 2332/29, 
2327/29, 2527/29, 2525/29, 2526/29, 2233/35, 2260/29, 965/29, 2302/35, 988/41, 465/32, 

891/29, 2522/29 obręb Mikulczyce ark. 2.

Strony postępowania mogą zapoznać się z aktami sprawy i zakresem przedmiotowego 
zamierzenia inwestycyjnego oraz  składać uwagi i zastrzeżenia w toku postępowania.

Akta sprawy znajdują się w Wydziale Budownictwa Urzędu Miejskiego w Zabrzu przy 
ul. Powstańców Śl. 5-7  pokój nr 510 – tel. 32-37-33-395.

 

Ewentualne uwagi i wnioski można składać za pomocą wysyłki pocztowej na 
adres: Urząd Miejski Zabrze – Wydział Budownictwa, ul. Powstańców Śląskich 5-7, 

41-800 Zabrze, poprzez biuro podawcze Wydziału Budownictwa pokój 501 lub przez 
elektroniczną skrzynkę podawczą organu, opatrzone kwalifikowanym podpisem 

elektronicznym ( ePUAP - /2478/SkrytkaESP ).
Zgodnie z art. 49 ustawy – Kodeks postępowania administracyjnego, w przypadku 
zawiadomienia stron poprzez publiczne obwieszczenie, zawiadomienie uważa 

się za dokonane po upływie czternastu dni od dnia w którym nastąpiło publiczne 
obwieszczenie (tj. od dnia 08.02.2024 r.).

 z up. PREZYDENTA MIASTA
 mgr inż. Zbigniew Kozik
 Naczelnik Wydziału Budownictwa
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Z potrzebną i ważną 
ogólnopolską inicjatywą 
prawną i społeczną wystą-
pił współpracujący także 
z redakcją GŁOSu me-
cenas Paweł Matyja (na 
zdjęciu: drugi od lewej), 
na co dzień m.in. rzecznik 
prasowy Izby Adwokackiej 
w Katowicach. Z grupą wy-
sokiej klasy specjalistów 
z dziedziny kryminalistyki 
oraz dziennikarstwa śled-
czego, założył fundację 
Dowód Niewinności, któ-
rej celem jest zapobiega-
nie skazaniom w istocie 
niewinnych ludzi i – jak 
to sam określa – zwal-
czanie patologii wymiaru 
sprawiedliwości. Swoją 
pomoc fundacja kieruje 
zarówno do osób już ska-
zanych, które niesłusznie 
osadzono w więzieniach, 
jak i tych, którzy o nie-
winność dopiero walczą. 
Siedziba fundacji znajduje 
się w Katowicach, ale pro-
wadzi działalność na tere-
nie całego kraju.

–  W ciągu pierwszych kilku 
dni od startu, z prośbą o po-
moc zwróciło się do nas kilka-
naście osób z całej Polski. To 
bardzo dobry wynik. Pokazuje 
jak bardzo potrzebna była ta 
inicjatywa – podkreśla mece-
nas Matyja. 

Przypomnijmy, że mecenas 
nie tylko od czasu do czasu 
udziela na naszych łamach po-
rad prawnych Czytelnikom, 
ale także przez kilka lat sku-
tecznie i bez pobierania wy-
nagrodzenia bronił naszych 
dziennikarzy w serii procesów 

karnych wytoczonych nam za 
artykuły śledcze i interwen-
cyjne przez ich negatywnych 
bohaterów. Wszystkie procesy 
zakończyły się prawomocny-
mi uniewinnieniami redakto-
rów. Z naszego doświadczenia 
wynika, że samego mecenasa 
na sali rozpraw cechuje docie-
kliwość, ale i nieustępliwość. 
Nie boi się wejść w momen-
tami nawet ostrą polemikę 
z sądem, przedkładając jed-
nocześnie konkretne i wery-
fikowalne dowody na obronę 
swoich tez. Z kolei w mowach 

końcowych wieńczących cza-
sem kilkuletnie zmagania 
procesowe, potrafi wzorowo 
wyciągnąć kwintesencję spra-
wy i ujawnionych dowodów. 
Mało kto jednak wie w Za-
brzu, w jak wielu głośnych 
procesach krajowych mecenas 
Matyja uczestniczył i to z do-
brym skutkiem. 

W zespole Dowodu Nie-
winności nie pracuje jednak 
sam, bo tworzą go z nim oso-
by, które zajmują się najtrud-
niejszymi sprawami krymi-
nalnymi w kraju. Remigiusz 

Korejwo to były funkcjona-
riusz Centralnego Biura Śled-
czego Policji, który doprowa-
dził do wznowienia sprawy 
niesłusznie skazanego Toma-
sza Komendy. Skład uzupeł-
nia także dziennikarz śledczy 
Grzegorz Głuszak, przez wie-
le lat przygotowujący mate-
riały dla stacji TVN. Z kolei 
wśród współpracowników 
fundacji znajduje się m.in. Jan 
Gołębiowski, a więc jeden 
z najlepszych profilerów kry-
minalnych w kraju. –  Przez 
lata działaliśmy po różnych 

stronach barykady, obserwo-
waliśmy wymiar sprawiedli-
wości z różnych perspektyw: 
obrony, organów ścigania czy 
wreszcie z punktu widzenia 
społeczeństwa. Mimo odmien-
nej optyki, doszliśmy do tych 
samych wniosków. Wymiar 
sprawiedliwości popełnia błę-
dy. A Tomasz Komenda z całą 
pewnością nie jest jedynym 
przykładem. Takim ludziom 
chcemy nieść pomoc – dodają 
członkowie zespołu.

W swoich działaniach Do-
wód Niewinności wykorzy-
stuje najnowocześniejsze 
techniki kryminalistyczne. 
Wśród nich analizy chemicz-
ne, badania DNA, badania 
daktyloskopijne, balistyczne, 
osmologiczne, czy badania na 
wariografie. Fundacja współ-
pracuje też z laboratoriami 
kryminalistycznymi, labora-
toriami informatyki śledczej 
oraz biegłymi. Celem jest 
poszukiwanie nowych dowo-
dów, które mogą doprowadzić 
do wznowienia prawomocnie 
zakończonych postępowań, 
a nawet zapobiec niesłusznym 
skazaniom. 

Szczegółowe zasady dzia-
łania fundacji oraz jej cele 
znajdują się na jej stronie in-
ternetowej (https://dowodnie-
winnosci.pl).  (pej)

Współpracujący z GŁOSem mecenas Paweł Matyja założył 
fundację, która chce wyciągać z więzień niesłusznie skazanych

Dowód na niewinność

O G Ł O S Z E N I A

ü NIERUCHOMOŚCI
  

Kupimy: dom / 

mieszkanie / 

kamienice, udziały 

w nieruchomościach, 

z dożywociem lub 

służebnością, 

skomplikowany stan 

prawny, spadkowe,  

spółdzielcze 

lokatorskie, 

zadłużone, 

z komornikiem i inne. 

736-083-054

DO wynajęcia pokój, Centrum 
Zabrza. 511-973-142

ü NAUKA/PRACA
  

PRZYJMĘ brygadzistę- majstra. 
Tel. 697-361-628

PRZYJMĘ emeryta do pracy. Tel. 
697-361-628

PRZYJMĘ pracownika na pro-
dukcję. Tel. 697-361-628

PRZYJMĘ ślusarza spawacza. 
Tel. 697-361-62

ü MATRYMONIALNE
  

POZNAM miłą Panią, od lat 65. 
Tel. 696868406

ü RÓŻNE
  

POMIARY 

ELEKTRYCZNE 

ODBIORCZE 

I OKRESOWE. 

Tel. 501-006-925

NAPRAWA i przyśpieszanie kom-
puterów. Tel. 883-099-945

NAPRAWA lodówek. Tanio. 32/
273-46-02, 607-25-66-15

ODNAWIANIE wanien. 32/384-
-91-98, 501-707-632

POŻYCZKA LOMBARDOWA 
W DOMU KLIENTA 32-260-00-
-33,516-516-611, Pośrednik CDF 
S.C. firmy MATPOL FINANSE 
Sp. z o.o”

PRZEPROWADZKI, wywóz 
rzeczy niepotrzebnych, remonty. 
607-219-491

ü KUPNO/SPRZEDAŻ
  

AUTO SKUP, transport, gotów-
ka. 508-44-66-75

AUTO- SKUP. Kupię każdy samo-
chód osobowy, dostawczy. 509-
-796-001, 798-835-341

AUTO-SKUP gotówka osobo-

we, dostawcze. Wszystkie marki, 

roczniki. 602-871-305, 515-274-

-430

AUTOZŁOMOWANIE. 515-

-274-430
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PIŁKA NOŻNA
PKO BP EKSTRAKLASA: 

Piast Gliwice - Górnik Za-
brze (10 lutego, godz. 17.30 
- transmisja w telewizji ko-
dowanej Canal+Sport i w 
aplikacji Canal+Online). 

SPARING: Górnik Za-
brze – Cracovia Kraków (11 
lutego). 

27. MIĘDZYNARODO-
WY TURNIEJ TRAMP-
KARZY. Zawody o puchar 
przewodniczącej Rady Mia-
sta zostaną rozegrane 10 
lutego (godz. 10-17 i 11 
lutego (godz. 9-15.30) na 
głównej arenie hali wido-
wiskowo-sportowej Miej-
skiego Ośrodka Sportu i Re-
kreacji (Zabrze, ul. Matejki 
6) z udziałem: reprezentacji 
Podokręgu Zabrze, Śląskie-
go Związku Piłki Nożnej, 
Małopolskiego Związku Pił-
ki Nożnej, GKS-u Katowice, 
Śląskiej Akademii Piłkarskiej 
(Gostyń), Lokomotivy Trna-
va (Słowacja) oraz Akademii 
Karpaty Lwów i KZ DUSSZ 
Karpaty Lwów (Ukraina).

PIŁKA RĘCZNA
ORLEN SUPERLIGA 

MĘŻCZYZN: Górnik Za-
brze - KGHM Chrobry Gło-

gów (11 lutego, godz. 15 
- Zabrze-Zaborze, ul. Wol-
ności 406; transmisja w te-
lewizji Polsat Sport Extra).

LIGA EUROPEJSKA. 
Grupa 1: Górnik Zabrze - 
Rhein-Neckar Loewen (13 
lutego, godz. 20.45 - Dą-
browa Górnicza, al. Róż 3).

MISTRZOSTWA POL-
SKI JUNIORÓW. Ćwierćfi-
nał – grupa M (hala Pogoni 
- Zabrze, ul. Wolności 406): 
Gwardia II Opole - KS AZS 
AWF Warszawa (9 lutego, 
godz. 16), SPR Górnik Za-
brze - MTS Kwidzyn (9 lu-
tego, godz. 18), Kwidzyn 
- Gwardia II (10 lutego, 
godz. 9.30), SPR Górnik - 
AZS AWF (10 lutego, godz. 
11.30), AZS AWF - Kwi-
dzyn (11 lutego, godz. 10), 
SPR Górnik - Gwardia II 
(11 lutego, godz. 12).

MISTRZOSTWA POL-
SKI JUNIOREK. Ćwierć-
finał - grupa N (turniej 
w Kielcach): SPR Pogoń 
1945 Zabrze - PreZero APR 
Radom (9 lutego, godz. 15), 
SSPR Szczypiorniak Ustka - 
SPR Pogoń 1945 (10 lutego, 
godz. 10), Korona Handball 
Kielce - SPR Pogoń 1945 
(11 lutego, godz. 12).
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ü SPORTOWY KALENDARZYK 

Bal w swej historii odbywał 
się w najróżniejszych miej-
scach, najczęściej na głównej 
arenie hali widowiskowo-spor-
towej Miejskiego Ośrodka 
Sportu i Rekreacji (ul. Matejki 
6), ale czasem także właśnie 

w hali Pogoni, w której od-
będzie się także tym razem. 
Głównymi bohaterami impre-
zy będą zwycięzcy głosowania 
czytelników GŁOSu prze-
prowadzonego (w dniach 18-
-30 stycznia) w kategoriach: 

sportowiec roku, trener roku, 
talent roku, amator roku, wy-
czyn roku, impreza roku oraz 
inwestycja roku. Dodatkowo 
statuetką Supermistrz 2023 
zostanie uhonorowana po-
stać specjalna zabrzańskiego 
sportu, a więc Lukas Podol-
ski. Nasz mistrz świata sam 
widzi siebie bowiem raczej 
w roli mentora i promotora 
młodych zawodników, a nie 
gwiazdy drużyny konkurują-
cej z nimi o kolejne zaszczyty 
sportowe czy właśnie plebi-
scytowe. 

A kto w tej sytuacji wygrał 
w konkursowych kategoriach? 
To okaże się już w sobotę pod-
czas Balu Sportowca! Można 
wciąż nabywać bilety na tę za-
bawę (szczegóły poniżej – na 
plakacie). 

 

(s)

W sobotę ogłoszenie wyników 
Sportowego Plebiscytu 2023

Najlepsi wystąp!
W sobotę (godz. 20) w hali Pogoni (Zabrze, ul. 

Wolności 406) rozpocznie się jedna z najważniej-
szych w Zabrzu imprez mijającego karnawału – Bal 
Sportowca! Jego znaczenie wykracza poza czystą 
rozrywkę, bowiem podczas niego zostaną ogłoszone 
wyniki zabrzańskiego plebiscytu sportowego za rok 
2023, który zorganizowały redakcja Głosu Zabrza 
i Rudy Śląskiej oraz Wydział Promocji, Sportu i Tu-
rystyki Urzędu Miejskiego w Zabrzu. Uhonorowanie 
zwycięzców siedmiu (plus jedna specjalna) kategorii 
będzie najbardziej emocjonującym punktem imprezy. 
A potem już wszyscy ruszą w tan! W chwili wolnej od 
parkietowych szaleństw nie zabraknie zaś zapewne 
rozmów o sporcie: odniesionych sukcesach, ale i pla-
nach na przyszłość.

SUPERLIGA MĘŻCZYZN Kil-
ka dni po rozpoczęciu zmagań 
w Pucharze Polski (43:25 z Za-
głębiem Sosnowiec) szczypior-
niści Górnika wznowili także 
rozgrywki ligowe. Z podobnie 
dobrym efektem, bo zabrzanie 
ponownie na tle słabego prze-
ciwnika zaprezentowali swoją 
siłę. Zespół z Legionowa jest 
najsłabszym klubem superligi, 
zajmuje w niej ostatnie miejsce 

i w konfrontacji z zabrzanami, 
a więc trzecim zespołem tabe-
li, był rzeczywiście bezradny. 
Poważniejszy sprawdzian na-
sza zespół miał szansę przejść 
wczoraj (7 lutego) późnym 
wieczorem, kiedy to zmierzył 
się z Zagłębiem Lubin, a w 
niedzielę (11 lutego) czeka 
go jedno z ważniejszych tego-
rocznych starć ligowych, bo  
z depczącym mu w tabeli po 
piętach Chrobrym Głogów (po 
19. kolejce zajmował czwar-
te miejsce, z zaledwie jednym 
punktem straty do Górnika). 
Z kolei już we wtorek (13 lu-
tego) tempo zostanie jeszcze 

podkręcone, bo zespół trenera 
Tomasza Strząbały zacznie też 
gry w Lidze Europejskiej!  

Dodajmy, że meczem z Le-
gionowem z drużyną poże-
gnał się Paweł Dudkowski, 
z którym wczoraj (7 lutego) 
klub rozwiązał umowę za po-
rozumieniem stron. Zawodnik 
ten występował w Górniku od 
lata 2020 roku. 

� GÓRNIK ZABRZE – ZE-
PTER KPR LEGIONOWO 
33:22 (18:10). Górnik: Liga-
rzewski – Szyszko 4, Tokuda 5, 
Morkovsky 3, Baczko 1, Krę-
pa 3, Artemenko, Krawczyk 1, 
Mauer 3, Bogacz, Dudkowski, 
Kaczor, Ilczenko 2, Wąsowski, 
Przytuła 11.

ü  PIŁKA RĘCZNA

Zgodnie 
z planem

eprasa.pl 21b9f35510
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 1. Śląsk 41 31-15
 2. Jagiellonia  38 45-27
 3. Lech  33 32-25
 4. Raków* (m) 32 35-22
 5. Legia (p) 32 29-23
 6. Pogoń 30 34-23
 7. GÓRNIK 26 22-21
 8. Zagłębie  25 22-31
 9. Piast* 24 18-14
10. Radomiak  24 24-23
11. Stal*  22 25-29
12. Widzew 22 22-27
13. Cracovia 21 22-28
14. Puszcza* (b) 20 24-34
15. Warta  19 20-26
--------------------------------------
16. Korona* 18 19-21
17. Ruch* (b) 13 22-34
18. ŁKS* (b) 10 13-36
* zaległy mecz; m – mistrz Pol-
ski 2023; p – zdobywca Pucharu 
Polski 2023.

EKSTRAKLASA
tabela po 19. kolejce 

Górnik – MFK Karwina (Czechy) 2-3 (Rasak, samob.)
Górnik – Botew Płowdiw (Bułgaria) 4-3 (Musiolik 2, Kapralik, Krawczyk) 
Górnik – FC Blau Weiss Linz (Austria) 3-2 (Ennali 2, Szcześniak) 
Górnik – Czeskie Budziejowice (Czechy) odwołany
Górnik – MFK Rużomberok (Słowacja)  4-0 (Krawczyk 2, Kapralik, Kozuki)
Górnik – Cracovia Kraków 11 lutego

SPARINGI zima 2024

PRZYSZLI: 23-letni pomocnik Japończyk Soichiro Kozuki (wypożyczony do 
końca sezonu z niemieckiego FC Schalke 04 Gelsenkirchen).

ODESZLI: napastnik Sebastian Chmarek (do końca sezonu został wypożyczony 
do II-ligowego GKS Jastrzębie), pomocnik Robert Dadok (rozwiązania kontraktu za 
porozumieniem stron, nową umowę zawodnik podpisał z Ruchem Chorzów), po-
mocnik Jakub Pochcioł (wypożyczenie do II-ligowej Polonii Bytom do końca sezo-
nu), pomocnik Daisuke Yokota (transfer definitywny do belgijskiego KAA Gent).

TRANSFERY zima 2024

Piast Gliwice – Górnik 10 lutego, godz. 17.30
Górnik – Korona Kielce 19 lutego, godz. 19
Widzew Łódź – Górnik 25 lutego, godz. 15
Górnik – Jagiellonia Białystok 2 marca, godz. 15
Górnik – Lech Poznań 9 marca, godz. 20
Ruch Chorzów – Górnik 16-17 marca
Górnik – Legia Warszawa 30 marca
Zagłębie Lubin – Górnik 6-7 kwietnia
Górnik – Śląsk Wrocław 13-14 kwietnia
Raków Częstochowa – Górnik 20-21 kwietnia
Górnik – ŁKS Łódź 27-28 kwietnia
Cracovia Kraków – Górnik 4-5 maja
Górnik – Stal Mielec 11-12 maja
Górnik – Puszcza Niepołomice 18-19 maja
Pogoń Szczecin – Górnik 25-26 maja

EKSTRAKLASA – wiosna 2024

STRZELCY: 14 goli – Erik Exposito (Śląsk); 9 goli – Bar-
tłomiej Wdowik (Jagiellonia); 8 goli – Kamil Grosicki i Efthy-
mis Koulouris (Pogoń), Pedro Henrique (Radomiak – wio-
sną nie będzie grał w ekstraklasie), Ilja Szkurin (Stal); 7 goli 
– Daniel Szczepan (Ruch), Kristoffer Velde (Lech), Daisuke 
Yokota (Górnik – wiosną nie będzie grał w ekstraklasie).

Najbliższy rywal: PIAST GLIWICE

Miejsce Piaseckiego
Z takim nazwiskiem Fabian Piasecki musiał prędzej czy później 

trafić do Piasta Gliwice… Zanim jednak do tego doszło 2 lutego 
tego roku, piłkarz ten przez wiele lat był jedną z nadziei Górnika. 
Z wielkopolskiego Kępna trafił do naszego miasta w 2011 roku, 
najpierw do MSPN Górnik, a potem już do drużyny młodzieżowej, 
potem rezerwy i wreszcie do ekstraklasowego Górnika. Ostatecz-
nie się w nim nie zadomowił, zaliczył tylko pięć spotkań, i musiał 
szukać swojej szansy gdzie indziej. W odróżnieniu od wielu innych 
naszych wychowanków i tak zrobił jednak karierę w ekstraklasie! 
Zaczął od II ligi (Olimpia Zambrów), ale szybko przeniósł się do 
I-ligowej Miedzi Legnica, z którą awansował do najwyższej ligi, 
a potem miał świetny okres w Śląsku Wrocław i Stali Mielec, co 
zaowocowało z kolei transferem do Rakowa Częstochowa i tytu-
łem mistrza Polski 2023. W poprzedniej rundzie pozostawał waż-
nym zawodnikiem tej drużyny (14 spotkań), ale nie zdobył nawet 
jednego gola. Jego akcje znacząco więc spadły i Raków postanowił 
sprzedać go do zespołu ligi rumuńskiej (Universitatea Craiova), 
z którym dograł wszelkie szczegóły transferu definitywnego. Sam 
Piasecki jednak na to rozwiązanie nie przystał i z wielu krajowych 
ofert wybrał Piasta. To na razie jedyny transfer gliwiczan, których 
jednocześnie tej zimy pożegnał grecki obrońca Alexandrosa Katra-
nisa (odszedł do amerykańskiego Realu Salt Lake).  (as)

Już jutro (9 stycznia) 
rozpoczyna się runda wio-
senna ekstraklasy, jednak 
na pierwszy mecz naszego 
Górnika musimy poczekać 
dzień dłużej. Sobotnie, wy-
jazdowe derby z Piastem 
Gliwice będą pierwszym 
z piętnastu wiosennych 
spotkań, do których za-
brzanie przygotowywali 
się m.in. na zgrupowaniu 
w Turcji. Zespół w stycz-
niu oraz lutym zaliczył też 
cztery sparingi, a także 
niewiele, choć istotnych 
zmian kadrowych. Teore-
tycznie skład zespołu jest  
zamknięty, ale pamiętajmy, 
że tzw. zimowe okienko 
transferowe jest otwarte 
do 22 lutego. 

Największą zagadką zbli-
żających się 3,5 miesiąca gier 
będzie, jak Górnik poradzi 
sobie bez swojej gwiazdy Da-
isuke Yokoty? Przypomnijmy, 
że Japończyk nie tylko cza-
rował nas jesienią swą gra, 
ale był też najskuteczniejszym 
graczem zespołu. Teoretycznie 
lukę powstałą po jego sprzeda-
ży do ligi belgijskiej powinien 
wypełnić nowy Japończyk, 
Soichiro Kozuki, ale... - Nie 
wiemy, czy tak na pewno się 
stanie, bo to zawodnik, który 
przyszedł do nas z innej ligi, 

więc zagadką jest, jak szybko 
się zaadaptuje do polskich wa-
runków ligowych. To jednak 
piłkarz, który powąchał trochę 
gry w pierwszej i drugiej bun-
deslidze. Był w kadrze Schalke, 
w której generalnie nie ma sła-
bych zawodników. W Austrii 
na obozie graliśmy przeciwko 
temu zespołowi i Kozuki na-
wet strzelił nam bramkę z rzu-
tu wolnego. Pojawił się też 
w Niemczech na styczniowym 
turnieju halowym, w którym 
i my wzięliśmy udział. Wte-
dy dowiedzieliśmy się, że jest 
możliwość przeprowadzenia 
transferu – tłumaczy trener 
Jan Urban. - Teraz będziemy 
zastanawiać się nad pozycją 
dla niego. Czy to będzie rola 
napastnika, a może miejsca, na 
którym właśnie grał Yokota? 
Wiemy, że Kozuki w przeszło-
ści grał na różnych pozycjach. 

Na pewno oczekiwania wo-
bec nabytku z Niemiec są duże, 
ale czy piłkarz będzie gotów 
by już od pierwszego meczu 
z Piastem Gliwice wspomóc 
drużynę? To na razie wie tylko 
trener, który ma plan na inau-
gurację, ale oczywiście tajny. 
Ostatni sparing przed startem 
ligi wypadł bardzo pomyślnie 
(Górnik wygrał 4-0 z ósmym 
zespołem słowackiej ekstra-
klasy, MFK Rużomberok), ale 
był zamknięty dla publiczności 

i mediów, więc nie znamy na-
wet składu, w jakim wystąpił 
nasz zespół. Na pewno trzeba 
mieć zaufanie do trenera Urba-
na. Już kilkakrotnie udowod-
nił, że jest w stanie stworzyć 
groźny zespół z zawodników, 
których ma do dyspozycji, choć 
może nie zawsze od pierwsze-
go spotkania. Niemniej cel jest 
jasny: - Uważam, że utrzyma-
nie obecnego miejsca będzie 
niezłym wynikiem. To by też 
oznaczało, że Górnik ustabili-
zował się, jeśli chodzi o tabelę. 
Było ósme miejsce, było szóste, 
a gdyby teraz było siódme lub 
może nawet lepsze, to można  
powiedzieć, że Górnik musi 
w niedalekiej przyszłości po-
stawić kolejny krok.  

Na razie skupmy się na bie-
żących rozgrywkach i emo-
cjach, które nas czekają. Der-
by z Piastem są w Gliwicach, 
ale  niebawem wielkie emocje 
zawitają i do Zabrza, bo już 
w marcu czekają nas presti-
żowe mecze z Jagiellonią, Le-
chem i Legią (w międzyczasie 
derby z Ruchem), a w kwiet-
niu przyjeżdża do nas rewe-
lacyjny Śląsk Wrocław (czy 
będzie jeszcze wtedy liderem 
ekstraklasy?). Załamujemy 
często ręce nad poziomem 
spotkań polskiej ligi, ale na 
nudę z pewnością narzekać 
nie będziemy!  (WS)

W weekend startuje runda wiosenna ekstraklasy: czy Górnik 
obroni siódme miejsce, a może nawet będzie jeszcze wyżej?

Emocje gwarantowane

Lawrence Ennali i Norbert Barczak są w znakomitym na-
stroju przed rudną wiosenną. Czy ten optymizm udzieli się też 
kibicom? 
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Przychodzi baba do lekarza ze 
skarpetką na głowie.

– Co pani dolega? – pyta się 
doktor.

– Nic, to napad! 
�

– Sąsiadko. Słyszałam, że 
chłop od was uciekł!

– No a co miał zrobić, jak mąż 
wrócił.

�

Żona do męża po ślubie:
– Nie mówiłam ci, ale do zje-

dzenia potrafię przygotować tyl-
ko tort i rybę.

– Nie przejmuj się, z czasem 
się nauczysz. A teraz powiedz mi 
tylko. Czy to, co jest na talerzu, 
to tort czy ryba?

�

– Kelner, w mojej zupie jest 
zdechła mucha.

– Bardzo przeprasza sza-
nownego pana. Jak wycho-
dziłem z kuchni to jeszcze 
żyła.

�

– Czemu ślimaki są takie po-
wolne?

– Weź swój dom na plecy, to 
zrozumiesz…

�

– Czy to prawda, że zjadł pan 
nasze dokumenty rozliczenio-
we?

– Tak, bo szef powiedział da-
jąc mi je do przeanalizowanie, że 
to jest dla mnie jak bułka z ma-
słem.

�

W szpitalu, po przeprowadze-
niu niezbędnych badań:

– Panie doktorze, czy to po-
ważne?

– Ujmijmy to tak: na pana 
miejscu nie zaczynałbym oglą-
dać żadnego serialu.

�

Krokodyl jest i będzie 
znacznie szybszy od człowieka 
zarówno w bieganiu po lądzie 
jak i w pływaniu w wodzie. 
Kto więc chce konkurować 
z krokodylem w triathlonie, 
ten koniecznie musi się bar-
dziej przyłożyć do treningów 
kolarskich.

�

GŁOS

Postaw na sport, a dostaniesz za-
strzyk optymizmu, który pomoże ci 
zmierzyć się z trudnościami. Te zaś 
będą miały przede wszystkim podłoże 
zawodowe.

Żeby odnieść sukces będziesz musiał 
zaskoczyć swoich przeciwników kon-
kretnym działaniem. Pomysłów ci nie 
zabraknie, niech nie zbywa ci też na od-
wadze. 

Idą zmiany. Nie wszystkie wam się 
spodobają, ale nie będziecie miały na nie 
żadnego wpływu. Pozostaje wam robić 
swoje, ale też uczyć się nowego i walczyc 
o swoje prawa.

Podczas tropienia zbędnych wydat-
ków nie przyglądaj się jedynie zakupom 
innych domowników. Tak naprawdę to 
w twoich budżecie tkwią największe re-
zerwy...

Nie ufaj w zapewnienia Skorpiona, 
jego dobra wola jest tylko na pokaz. Ina-
czej jest z Rakiem: on może ci naprawdę 
pomóc, ale musisz go przekonać, że war-
to na ciebie postawić.

W walentynki spotka cię miła nie-
spodzianka. A będzie tym większa, że 
wcale nie będzie miała... romantycznego 
kontekstu, ale przyniesie jak najbardziej 
praktyczne korzyści. 

Ktoś zakwestionuje twoje przywódz-
two i nie wszyscy będą ci kibicować 
w walce o ratowanie dominującej pozy-
cji. Robienie dobrego wrażenie lub po-
hukiwanie na innych już nie wystarczy. 

Poddasz się czarowi pewnej Panny. Jej 
uroda tak cię oszołomi, że będziesz miał 
nawet kłopoty z koncentracją w pracy. 
A szef nie będzie w miłosnym, tzn. miło-
ściwym nastroju. 

Będziesz miał inne zdanie na wiele 
spraw niż reszta rodziny i na tym tle 
będzie dochodziło do spięć i zatargów. 
W co trzeciej sprawie możesz chyba 
ustąpić?

Przed tobą ekscytujący tydzień. Bę-
dziesz w ciągłym ruchu, wydarzenia 
będą nachodzić jedno na drugie. Chwile 
wytchnienia zapewni ci jednak towarzy-
stwo Wagi.

To najlepszy moment na szczerą roz-
mowę z partnerem. Jeśli teraz nie wyja-
śnicie sobie nieporozumień, potem już 
będzie za późno, bo w grze może poja-
wić się ktoś trzeci. 

Wykorzystajcie waszą dobrą energię 
do załatwienia ważnych spraw. W chwi-
lach niepewności kierujcie się intuicją, 
a gdy sprawy są oczywiste, nie doszukuj-
cie się w nich drugiego dna. 

BYK
(21.04 – 21.05)

LEW
(23.07 – 22.08)

SKORPION
(23.10 – 21.11)

WODNIK
(21.01 – 19.02)

BLIŹNIĘTA
(22.05 – 21.06)

PANNA
(23.08 – 22.09)

STRZELEC
(22.11 – 21.12)

RYBY
(20.02 – 20.03)

BARAN 
(21.03 – 20.04)

RAK
(22.06 – 22.07)

WAGA
(23.09 – 22.10)

KOZIOROŻEC
(22.12 – 20.01)
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  czwartek temp. 3 3˚C 1001 hPa wiatr 12 km/h

  piątek temp. 5 10˚C 995 hPa wiatr 18 km/h

  sobota temp. 7 12˚C 993 hPa wiatr 14 km/h

  niedziela temp. 7 11˚C 995 hPa wiatr  13 km/h

ü POGODA  DLA ZABRZA I RUDY ŚL.

Człowiek bardzo się uskarża 
przy każdy� bólu, a tak rzadko 

się cieszy, gdy go nie czuje
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ü KARTKA Z HISTORII 

… i zaraz będzie po feriach. Zabrzańska młodzież spędza wolny czas na różne sposoby i w różnych 
miejscach. Uczestnicy Akademii Dziecięco-Młodzieżowej – jak widać na załączonym zdjęciu – świetnie 
bawią się w jednym z ośrodków w Górach Opawskich na Opolszczyźnie. (ws) 

Ferie, ferie...
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